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Straszliwa klęska armji abisyńskiej
Paniczny odwrót. — Negus usiłował popełnić samobójstwo?

RZYM. Wojska włoskie na froncie 
fółnocnym, wykorzystując sukcesy odnie 
sione w dniu 31 marca ,  w ciągu nieca­
łych 2 dni zniszczyły armię negusa,  li­
czącą około 50,000 ludzi. Po zajęciu 
pozycyj wyjściowych w dn. 1 i 2 b. m.
Włosi rozpoczęli  atak wczesnym ran­
kiem dn.  3 kwietnia.  1 korpus zaatako­
wał od frontu, podczas gdy korpus ery- 
hejski zaszedł  na tyły przeciwnika Czy 
Jiiąc wielkie wysiłki, wojska włoskie zdo 
łoły przet ranspor tować z sobą artylerję 
ciężką na przełęcz Mecan. Pod koniec 
dnia Abisyńczycy zaczęli się wycofywać,
Ścigani przez samoloty włoskie.

Rankiem dnia 4 b. m. oba korpusy 
włoskie rozpoczęły akcję koncentracyjną 
w kierunku Quoram,  przechodząc  na 
ba południo wschód od jeziora Aszangi.

Jed en z dziennikarzy angielskich o- 
świadczył,  iż obecnie wszystkie drcgi, 
wiodące do Addfs Abeby, są dla Wło- 
chów otwar te.  W danej chwili stawia 
°Pór Włochom jedynie armja rasa Na- 
sibu w pobliżu Harraru,  przyczem armja
Hi 2najduie się )°koby w niepomyślnych 
dla niej warunkach.

Rozmaite źródła potwierdzają obie- 
K^iącą początkowo w formie pogłoski 
wiadomość, że wojska włoskie wkroczy- 
fy do Quoram wczoraj popołudniu. Za

^ UOram leżącego na stoku gór­
skim otwiera przed Włochami drogę do 
° e s s i e  stosunkowo niedaleką i nie przed 
stawiającą większych t rudności  te reno­
wych.

Cała dolica Quoram zajęta jes t już 
Przez Włochów. Lotnicy ścigają dalej 
h?La,qC* bezładnie oddziały przeciw 

ka. U dniu wczorajszym lotnicy do­
z n a l i  121 lotów bojowych, zrzucając 64 

n,>y mater jałów wybuchowych przy 
tiżyciii zgórą 20,000 nabojów do kara­
tó w  maszynowych.

. J eden  z samolotów włoskich, prze- 
oatując nad lotniskiem w Addis Abebie, 
strzelał  z karabinu maszynowego, a na- 
Spnie zniszczył przy pomocy bomb za- 

^ łających dwa samoloty abiSyńsk>e. — 
jj tnlcy włoscy odnieśli rany przy ostrze 

^an iu  ich przez Abisyńczyków.

Marsz na całym froncie.
f u i e ^ O H J  Marszałek Badogllo telegra-
lei *nt« • y nasze posuwają s ię da-

r ° zProszone oddziały armjitSZ-JST",  korp«. i korpus «ry-
leł P j . s i o r .  A , . . n Sl J .
..1  ” ' ”ł  " " u 1"  Quoram i do-larl ,  . o z o r a ,  do „ ,5  Mm

w t-D .IS " '"  “  ‘

W  L0t!C,nkU 2aC,h0dnlm >e d n ® * na- *ych kolumn za]ęła abiSyński posteru
Svn; « r“nlf " y  Sr" nicy Sudanu i Abi 
&  P°Joz0ny m M z y  rzekami

n8*reb i Gandua.
^  czasie .akcji  oczyszczania strefy

c “arek w ręce nasze wpadły dwie ar- 
aty. wiele karabinów Oraz znaczne za- 

*sy emunicjl .  
r*t v nasze pod Pal^y dw® epa-
jjj y r' leprzyjacielskte na lotnisku w Ad 
tia* f C Jeden z naszych samolotów
siy ° nc ' e Północnym nie powrócił do 
h»ah- Eskadra lolnicza rupy sc-
*Vc bombardowała skutecznie po-

)e abisyńskte w Sassabąneh

* a l» l tu lac ja  6,000  A b l s y A c z y k d w .
W 6.000 żołnierzy abisyńsklch
bier° )e *tora Aszangi poddało się
'*ra*S,Brnu korDusowi armji włoskiejz 2 armatami,  karabinami maszyno pańs twa

wemi i olbrzymią ilością amunicji,  d o ­
stawszy się w zasadzkę.

Samoloty włoskie patrolują obecnie 
nad terenami  pomiędzy Kworam a De 
ssie, ponieważ krążą wiadomości,  że n e ­
gus ucieka w towarzystwie rasa Kassy 
i rasa Seyuma w kierunku na Dessie.

Ucieczka w kierunku Dessie.
ASMARA. Według wiadomości  t 

głównej kwatery włoskiej gwałtowna o-

fensywa korpusów pierwszego i erytrej- 
skiego oraz energiczny pościg lotniczy 
wprowadziły kompletną dezorganizację 
w cofających się oddziałach abisyńskich. 
Wojska negusa zostały zdziesiątkowane 
i mają wynosić obecnie conajwyżej kil 
kuset  ludzi, którzy w panice uciekają w 
kierunku Dessie.  Wojska włoskie,posuwa 
jqc się po zajęciu Quoram nadal w kie­
runku południowym, nie napotykają n i ­
gdzie na najmniejszy opór przeciwnika.

Legjoniści o wypadkach krakowskich.
KRAKÓW. On egd aj  w ieczo rem w 

Oleandra ch  odbyło się zg romadzen ie  
oddzia łu  krakowsk ieg o  Zw. Legjonis- 
tów.  Na zg romadzeniu  uch w alo n o  przez 
ak lamację  wysłać na ręce  pos. Bolesła 
wa P o chm atsk iego  rezolucję  n a s t ę p u ­
jące j  treści:

1) My, legjoniści  oddziału  k ra kow ­
skiego w O leandra ch ,  bolejąc nad 
s m u t n e m i  wypadkami ,  jakie s i ę  w dn.  
23 m arca  br. rozegra ły >na ulicach Kra 
kowa ,  dz ięku jemy  Wam,  Obywatelu ,  
za w n ies ien ie  znanej  in terpelac ji  w 
tej sp rawie .  Podp isu ją c  każde s łowo 
powyższego wystąp ien ia ,  p o d y k to w an e  
go t ro ską  o przyszłość Państwa,  p o d ­
k re ś la my  b e z w zg lęd n ą  loielncść w o ­
be c  Rządu i wyra żam y n iez łomne  prze

konanie ,  że za równo w irvteresie h o n o ­
ru po lskiego robotnika,  jak i w in t e r e ­
s ie o b ro ny  praworządności  Rzplitej  le­
ży,  aby sp ra wcy  nieszczęścia  zostali 
u jawnieni  i pociągnięc i  do  o d p o w i e ­
dzialności.

Rów nocześ nie  w y rażam y  pogląd,  że 
z ana rch is tycznem i  w ys tąp ien ia m i  n ie ­
odpow iedzia lnych grup zorganizowani  
rOtc tnicy  nie mieli  nic wspó lnego  i ż e  
natom ias t  za równo  fizyczni,  jak i urny 
słowi pracownicy,  którzy walczą o swo 
je  i swoich żon i dzieci p ra w o  do ży­
cia,  m o g ą  zawsze l iczyć w słusznej 
spitawie na nas,  legjonis tów,  k tórzyśmy 
z bronią  w rę ku  walczyli o n i ep od leg­
łość jednej  dia wszystkich ojczyzny — 
Polski”.

Górnicy Zagłębia Dąbrowskiego
w walce o swe prawa.

SOSNOWIEC.  J a k  wczoraj krótko 
donosi l i śmy,  w S os now cu  odbyło  się 
ogó lne  ze b ran ie  del ega tów robo tn i ­
czych z c a ł e g o  Zagłębia  Po k i lku go ­
dzinnych o b ra d ach  ro bo tn icy  wysłali  
do  władz o d p o w ied n i  memorja ł .

W dniu 31 maja  mi ja  t rzymies ięcz­
ny te rm in  o b o w iąz u ją ce g o  orzeczenia  
komisj i  nad z w y c z a jn e j  dla górnic twa,  
to  też spodziewany  j eą t  a tak  p r z e m y ­
s łow ców  na zarobki  robotnicze.  Zebra  
ni zwracają się do władz z k o n k re tn ą  
propozycją  rozpoczęcia  obrad nad 
w p r o w ad ze n ie m  6 -godz innego dnia

pracy.  Gdy Rząd nie po d e jm ie  w tym 
k i e ru nku  żadnej  akcji ,  robotnicy  będą  
zm uszeni  podjąć  akcję  bezpośrednią .

Zebrani  s twierdzają ,  że s trajk o k u ­
pacyjny nigdy nie może  być uz nany  
za akc ję  an typańs tw ow ą,  bo robotnicy 
w ten  s p o só b  walczą tylko o swój byt.

Wreszcie  zebrani uważają,  że spory  
i za targi robotnicze  z p ra co daw cam i  
nigdy nie m ogą być i nie powinny 
być za ła tw ia n e  przy pomocy  policji.  
Robotnicy  w tym celu mają  własne  
org anizac je  zawodowe .

Twierdze niemieckie na Wschodzie'
nad granicą polską i czechosłowacką.

WIEDEŃ. Opinja  publ iczna w C z e ­
chosłowacj i nie przestaje za jmować się 
przygotowaniami  mi li tarnemi  Niemiec  
na wschodz ie  W regencj i  l ignickiej 
nad Od rą  s ta re  twierdze  w os ta tn ich  
la tach p rzem ien io n e  zos ta ły  w n o w o ­
czesne  twierdze,  w yp os aż on e w zna 
kom ite  for tyf ikacje.

W głębokich p o d z iem iąch  u m iesz ­
czono forty po obu s t ro n ach  Odry.  Z a ­
bezpie czono  w odp ow iedn i  s p o s ó b  i s t ­
n ie jące  w Głogowie  wielkie warsz ta ty  
kolejowe.  Głogów wyposażony zos tał

w liczną arty lerję i now oczesne  lotni ­
sko.  Ze względu na swoje położenie  
Głogów uważany  jest  w Czechosłowacj j 
za twierdzę  wy padową ,  sk ierow aną  ra ­
czej przeciw Polsce,  na tom ias t  za twier  
dzę ,  w ymie rz oną  przeciw Czechos ło­
wacji u w ażan a  jes t  no w ow zn ies iona 
twierdza w miejscowości  Kłodzku. Przed 
kilku laty władze wojskowe p o s t a n o w i ­
ły twierdzę  tę na nowo ufortyf ikować.  
Niektóre  roboty  jeszcze t rwają.  Kłodz­
ko s tanowić będzie b azę  mi l i tarną  Nie­
miec.

Z czem pojechał Flandin do Genewy?
PARYŻ. W rezultacie d e b a ty ,  do 

której  przywiązuje się w tu te jszych ko ­
łach dyplomatycznych szczególnie duże  
znaczen ie ,  f rancuska rada  minist rów 
ap robow ała  wczoraj  nowy Dian re o rg a­
nizacji bezpieczeństwa w Europie oraz 
zatwierdziła def ini tywnie s t anowisko 
Francji wobec odrzuconych  przez Niem 
Cy warunków,  postawionych im przez 
państwa  lokarneńskie .  Oba  d o k u m e n ty

będą p u n k tem  wyjścia dyskusji ,  o twie­
rającej się ju t ro w Genewie .

W kołach paryskich przewiduje  się 
że dysku towany  plan f rancuski  n a p o t ­
ka n a  bardzo  zna czne t rudności .  B ę ­
dzie on musia ł  być poprzedzony prowi- 
zorycznem za ła twieniem sprawy nad- 
reńskiej ,  mianowicie sprawy  fortyfika- 
cyj, co z* względu na n ega ty w ne  s t a ­
nowisko Niemiec 1 zn iezdecydowanie

W. Brytanj i  jest  t r u d n e  do osiągnięcia .
Inną  n iem niej  ważną t ru d n o śc i ą  

może się s tać  s t anow isko Włoch, k t ó ­
re jak wiado mo,  wzbraniają się p rz y ­
s tąpić do jakichkolwiek szerszych r o ­
kowań,  dopóki sankcje  n>e będą z nich 
zdjęte.

Otóż obec ny  rozwój sprawy sprawy 
włosko-abisyńskiej  wskazuje raczej n a  
p ow iększen ie  napięc ia  njż na o d p r ę ż e ­
nie, do  któ rego w G en ew ie  będz ie  d ą ­
żyła delegacja  francuska.

PARYŻ. Flandin  wyjechał  do G e ­
newy.

Badanie  p rzeds ięb io rs tw  
pańs tw ow ych .

WARSZAWA. Komisja do badania 
działalności przedsiębiorstw pań s tw o ­
wych prowadzi już swe prace na terenie 
wszystkich przedsiębiorstw, które prze­
znaczone zostały do zbadania.

Po świętach Wielkiejnocy odbędzie 
się pos iedzenie prezydjum komisji, na 
którem zostanie omówiony przebieg ba­
dań już dokonanych, jak również nowe, 
specjalne zagadnienia,  jakie wyłoniły się 
w t rakcie badania.

Polsk ie  szybowce zdobywają  
św ia t .

HELSINGFORS.  W Helsingforsie i 
Wyborgu dokonano szeregu próbnych i 
szkolnych lotów na szybowcach „Komar” 
i „Wrona" ,  skonst ruowanych przez człon 
ków Akademickiego Aeroklubu przy Po­
l itechnice w Helsingforsie oraz Aeroklu­
bu w Wyborgu. Inst ruktorami  podczas 
lotów byli s tudenci  fińscy, którzy w ze ­
szłym roku zostali wyszkoleni w Polsce. 
Prasa miejscowa stwierdza doskonałość 
szybowców polskiego typu, zaznaczając 
przytem, iż szkołę szybownictwa, która 
uruchomiona zostanie latem br. w Jemi  
jeivi, prowadzić będą wyszkoleni w Bez 
mlechowej  s tudenci  fińscy.

Pom oc  dla dotknię tych k lę ­
skam i.

WARSZAWA. — Na pomoc dla ro l ­
ników, d tkniętych klęską suszy w wo­
jewództwie łódzklem i poznańsklem, a 
na Polesiu brakiem mrozów i n i em oż­
nością wskutek tego zwiezienia zapasów 
siana, Państwo wyasygnowało narazie 2 
milj. zł. z czego województwo poznań­
skie ot rzyma 900 000 zł. Polesie 200.000 
a resz ta  zostanie podzielona między 
Łódź i inne województwa. Niezależnie 
od tego Państwowy Bank Rolny udzieli ł  
wojew. poznańskiemu kredytu ulgowego 
w sumie  pół milj. zł.

Ze Związku Dziennikarzy.
WARSZAWA. P rem jer  Kościałkow- 

ski przyjął  Prezydjum Zw. Dz iennika­
rzy, k tó re  przedłożyło mu sze reg  rezo- 
lucyj uchwalonych na os ta tn im  zjeź- 
dzie dziennikarzy.

W poniedzia łek  G enera lny  Inspek" 
tor Sił Zbrojnych gen.  Rydz Śmigły  
przyjął prezesa Związku Dziennikarzy 
red.  Scieżyńskiego,  k tóry  przedstawi ł  
m u  się z okazji  nowego  wyboru

Rozwiązanie  gmin żydowskich  
w  Niemczech.

BERLIN. W ciągu ostatnich paru mie 
sięcy uległo rozwiązaniu około 15 po­
mniejszych gmin żydowskich w N iem ­
czech,  w tern dwie gminy w Zagłębiu 
Saary. Większość żydów tych gmin wye 
migrowała, nieliczni zaś pozostali na 
miejscu — n e są w stanie ut rzymywać 
swych instytucyj religijnych.

21 gmin żydowskich odprzedało b u ­
dynki swych synegóg, gdyż opustoszałe 
I zubożałe te gminy nie mają możności 
ponoszenia kosztów administracji ,

VI- Ś roda am** 8 kw ietnia r .
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Tajemnicze narady 
dra Schachta.

GENEWA. —  Obradujący w Bazylei 
na dorocznej sesji rady administracyjnej 
Banku Wypłat Międzynarodowych gu­
bernatorowie banków emisyjnych Fran­
cji, W. Brytanji, Włoch, Holandjl, Szwaj* 
carji l Niemiec, zostali przez dr. Schach 
ta zaproszeni do miejscowości Baden- 
weiler w Badenji

Narady z dr. Schachtem odbywały 
się w wielkiej tajemnicy. Przypuszczają, 
że dr. Schacht usiłował przekonać ze­
branych, że Niemcy pragną wziąć czyn­
ny udział w europejsk'ej współpracy go 
spodarczej. —  Schacht m ia ł raz jeszcze 
wypowiedzieć się przeciwko dewaluacji 
marki.

Protest M. Eententy w Wiedniu
WIEDEŃ. Do m inistra spraw zagra 

nicznych przyby li w poniedzia łek przed 
stawiciele dyp lom atyczn i państw Małej 
Ententy i złożyli no ty  swych państw, 
w k tórych protestują oni przeciwko 
wprowadzeniu przez Austrję powszech­
nej służby narodowej.

D yp lom atów  przyją ł m in is ter spraw 
zagranicznych A us tr j i ,  Berger - Walde- 
negg.

B. wicekanclerz Austrji 
aresztowany.

WIEDEŃ. B. wicekanclerz Austr j i 
Karol Hart leb  aresztowany został w 
swych dobrach w S tyr j i  pod zarzutem 
zdrady stanu.

Władze oskarża ą go o uprawianie 
propagandy narodowo • socjalistycznej 
oraz o p lanowane reaktywowanie  par- 
t j i  narodowo-socjalistycznej na terenie 
Austr j i.

Hartleb był od w ie lu  łat przywódcą 
Landsbundu w Styr j i  i został następ­
nie powołany do p iątego gabinetu ks. 
Seipla w charakterze wicekanclerza.

Obrońca Grzeszolskiego 
zgłosił apelacją.

SOSNOWIEC. Wczoraj nadeszło do 
sądu okr w Sosnowcu zgłoszenie ąpe- 
lacji, przez adw. H o fm ok l Ostrowskie­
go. Przysłał on z Warszawy depeszę, 
w które j pisze, że w yrok  awaźa za nie 
słuszny i w im ię  sprawiedliwości zgła 
sza apelację,

W czora j w p łynę ła  również do sądu 
apelacja adw. Pawełka, k tóry  uważa 
za niesłuszne niezasądzenie całej s u ­
m y powództwa i dlatego apeluje.

Jak się można z tego spodziewać, 
sprawa Grzeszolskiego dostarczy jesz­
cze sensacji żądnym tego t łum om .

X
SOSNOWIEC. Wobec podniecenia 

jak ie  panuje w Zagłębiu, Grzeszolski 
został z polecenia prokuratora n ie ­
zwłocznie po ogłoszeniu wyroku  prze 
w ieziony do więzienia świętokrzyskiego.

Aresztowanie wywrotowca.
JAROSŁAW . Na polecenie p roku­

ratora Sądu Okręgowego w Przemyślu 
aresztowany został ap l ikan t adwokacki 
dr. W ik to r  Zdzisław Jedliński, znany 
działacz S tronnictwa Ludowego, spra­
w ujący obecnie funkc ję  prezesa k o m i­
te tu  pow iatowego Stronn ic twa Ludowe 
go w Jarosławiu.

Dr. Jed lińsk i pozostaje pod zarzu­
tem  próby wywołan ia  przewrotu, spro­
wadzenia do kra ju Wicentego Witosa. 
Aresztowanie poprzedziła rewizja w 
m ieszkaniu działacza ludowego, w cza­
sie które j znaleziono szereg aktów i

j |  Kino „EDEN" w e  f i

Jakie wojska wyśle Anglja
na pomoc zagrożonej Francji?

li Dziś nowy f i lm  produkc ji 
sowieckiej II

LO NDYN. Bry ty jsko-francusk ie  na ­
rady sztabowe rozpoczną się w L o n ­
dyn ie  we środę i potrwają dwa dni.

Ze strony b ry ty jsk ie j specja lny na­
cisk położony będzie na om ów ien ie  
współdeiałania W. B ry tan ji w zakresie 
f lo ty  i lo tn ic twa na wypadek ewentual 
nego ataku ze s trony Ń iem iec. W za­
kresie współdziałania wojsk lądowych 
pomoc bryty jska przyna jm nie j w pierw 
saym okresie  w o jny  byłaby nieznaczna, 
ograniczając się do wys łan ia  na k o n ­
tynen t is tn ie jącego już korpusu ekspe­
dycyjnego w sile dwóch dywizy j.

Ponieważ narady sztabowe, jak to 
zostało zastrzeżone w b ry ty jsk im  „ l i ś ­

cie gw arancy jnym " nie pow odu ją  żad­
nych zobowiązań stron w zakresie o r ­
ganizacji ob rony  narodowej, w yk luczo ­
ne jest, aby narady te m og ły  przy 
na jmnie j w obecnem s tad jum  d o ty ­
czyć jak iegoko lw iek powiększenia b ry ­
ty jsk iego  korpusu ekspedycyjnego.

Cały ciężar gatunkowy narad szta­
bowych koncentru je  się na współdzia­
łan iu  f lo ty  b ry ty jsk ie j dla celów obro ­
ny brzegów północnych Francji 1 Belg ji 
oraz na pomocy lotniczej przez wyzna 
czenie lo tn isk ,  które ewentua ln ie  o d ­
dane zostały na te ry to r ju m  Francji i 
Be lg ji na użytek bry ty jsk ich  wojsk p o ­
wietrznych.

Wyrok w procesie łódzkim.
Skazanie 24 bombiarzy.

LÓDŹ. Sąd okręgowy ogłosił wczo­
raj o godz. 15 w yrok  w sprawie 27 
członków Str Narodowego oskarżonych 
o zamachy bombowe i należenie do 
ta jne j organizacji terorystycznej. Skaza 
ni zostali Napoleon Siemiaszka, Zwie- 
rzewicz i Stanisław Ogórek po 4 lata 
więzienia, M ichał Baraniecki i Tadeusz 
W archoł na 2 i pół roku w ięzienia, 
Stanisław Pendys, Kazimierz Bie lak, 
Władysław Bartczak, W ik to r  M ila i 
Bronis ław Doroszewicz na 2 lata w ię ­
zienia, Stanisław Gawłowski, Edward 
Tworek, Zenon Przybylski, Józef For-

nalczyk, Paweł ZeHnger, A n ton i Dy ł i-  
bas, Tadeusz Kłosiński, Bolesław W a ­
wrzynek i A lo jzy  Czarnecki po jednym  
roku więzienia, oraz Mchał Stajuda, 
Marceli Dylbas, Józef Nelka i Kazi­
m ierz Patora zostali un iew inn ien i.  
W szystkim oskarżonym zaliczono areszt 
p rewencyjny.

W uzasadn ien iu  wyroku  sąd uznał, 
że zarówno z zeznań poszczególnych 
oskarżonych jak i z przewodu sądo­
wego wynika, że istn ia ł ta jny  związek, 
zakonspirowany i zorganizowany dla 
czynów przestępczych.

W E Z W A N I E .
Niżej podpisane f i rm y  wzywają poraź osta tn i B iuro Sprzedaży 

Łyżew, Sp z o. o. Częstochowa, Aleja Kościuszki 24/26, reprezentujące 
f i rm y :

I. A ltm an , Częstochowa, ul. Warszawska 67 
Kongrecki i Kohn, Częstochowa, ul. Gen. Dąbrowskiego 44/46 
„T ra n c i le " ,  Częstochowa, ul Przechodnia 19 
Ń. Deres i S-ke, Częstochowa, ul. Nadrzeczna 82 
B cia Landau, Częstochowa, ul. Staszica 8 
Edward K inderm an, Częstochowa, ul. A le ja  Wolności 12 

na Sąd Polubowny celem załatwienia istniejącego sporu
W wypadku n iereagowania na niniejsze wezwanie, względnie 

niewskazania arbitra w ciągu 5 ciu dni zastrzegamy sobie wyciągnięcie 
konseicwencyj prawnych

„O k u c ia  i Narzędzia" M. Dywan i S-wie
Warszawa, Plac Grzybowski 1 Warszawa, PI. Grzybowski 1

Roman L inkowski 
Warszawa, Graniczna 15.
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l i te ra tu ry  propagandowej Stronnictwa 
Ludowego, którą zakwestjonowano

Patentowany grób.
W ARSZAWA. Do urzędu pa ten to ­

wego zgłoszono n iezwykły  wynalazek: 
jest n im  model grobu-skrzynki, nada­
jącego się do łatwego — jak g łos i wy 
nalazca —  przenoszenia z miejsca na 
miejsce.

Grób połączony jest z nagrobkiem 
i ma być bardziej wygodny, niż obecne 
zwykłe  groby.

Morderstwo rabunkowe.
KIELCE. -  We wsi Brzezie pow. 

i łżeckiego uzbrojeni bandyci dokonali 
napadu na mieszkanie gospodarza Lata­
ły. Bandyci zamordowali siostrę Latały 
i zranili syna, poczem nie znalazłszy 
pieniędzy zbiegli.

Pielgrzymka do Verdun.
PARYŻ. Organizacja b. kombatan­

tów pacyfistów zorganizowała pielgrzym 
kę pokojową do V»rdun, w której wzięło 
udział przeszło 4 000 uczestników. Piel­
grzymce przewodniczył jeden z bohate 
rów obrony Verdun, b. komendant słyn- 
nego f  ortu V -ux. płk R-tynal, który w
imieniu zebranych złożył na cmentarzu 
poległych symboliczną przysięgę pokoju.

8 trupów w hotelu
NOWY JORK. W N owym  Jorku  wy 

buchła prawdziwa epidemja samo­
bójstw, k tó ie j  podłożem są przeważnie 
straty, poniesione w interesach i bez 
robocie. Wczoraj w jednym z hoteli 
nowojorsk ich popełn iło o jednej porze 
samobójstwo aż osiem osób Czterej
mężczyźni, straciwszy cały majątek w 
operacjach handlowych porozum ia ło  
się, aby wspólnie ze swemi żonami
względnie przy jac ió łkam i pozbawić się 
życia.

Wszyscy ośmiero zamieszkali w jed

nym  hotelu, każda para w innym po 
koju. O um ów ione j godzinie ze wszyst 
k ich pokojów dały się słyszeć odgłosy 
strzałów rewolwerowych. Gdy służba 
powyważała drzwi, stwierdzono ty lko , 
że żadna z ośmiu osób już n ie  żyła.

Zaburzenia w Libanie.
JEROZOLIMA —  W miejscowości 

Dżebe (Liban Południ wy) miejscowi 
nacjonaliści urządzili zebranie, na któ 
rem zbierali wśród ludności podpisy na 
odezwie, domagającej się przyłączenia 
Libanu do Syrji Doszło do krwawych 
starć o między policją i ludnością. Po­
rządek przywrócił przybyły specjalnie 
oddział wojskowy w sde 400 żołnierzy 
z francuskimi oficerami na czele. Jeden 
oficer francuski i kilku żołnierzy zosta 
ło ciężko rannych przez t łum , który ob­
rzucił ich kamieniami Trzech uczestni­
ków zebrania jest zabitych. Dokonano 
bardzo licznych aresztowań

Amnestja w Bułgarji.
SOFJA. Z okazji prawosławnych świąt 

W ie lk .n  icnych, podpisał król akt amne­
stii dla 341 więźniów, skazanych przez 
sądy zwyczajne i dla 141 skazanych 
przez sądy wojskowe. Ich kary zostaną 
całkowicie albo częściowo zniesione. 
24 osobom zamieniono karę śmierci na 
karę dożywotniego więzienia. 317 więź 
niów zwolniono natychmiast.

Wśród ułaskawionych znajduje się b. 
prefekt policji w Sofji, Prudsin.

Prezydent Hiszpanji ustępuje?
MADRYT. Wedle krążących pogło 

sek pod naciskiem rzędu Azany prezy 
dent Hiszpanji, Zamorra, ustąpi w naj 
bliższych dniach. Najprawdopodobnie j 
następcą jego będaie kandydat fron tu  
lewicy, Largo Caballero.

Rząd naznaczył te rm in  wyborów  ko 
m unalnych na nadchodzącą niedzielę 
12 bm. nie bacząc na to, że w dniu

tym  wypada pierwsze święto W ie lk ie j 
Nocy.

Równocześnie zarządzono czystkę 
w korpusie oficerskim. Postanowiono 
usunąć k ilkuse t o ficerów, pode jrza­
nych o przekonania prawicowe. Po­
wstałą w ten sposób lukę wypełn i się 
podoficerami.

Niszczycielski cyklon.
NOWY JORK. Nad stanami Alabana, 

Missisipi i Tennesee przeciągnął gwał­
towny cyklon. Miasto Tupelo w stanie 
Missisipi zostało niemal całkowicie znisz 
czone i stoi w płomieniach. Jest 40 za 
bitych i wielu rannych. Miejscowe szpi­
tale nie są w stanie pomieścić wszyst­
kich ofiar. Z okolicznych miast wysłano 
do Tupelo personel lekarski i środki o- 
patrunkowe. Cyklon przeciągnął również 
nad szeregiem innych miejścowości, po­
wodując mniejsze szkody Donoszą o 
k ilku zabitych i kilkunastu rannych.

Wszystko zniesione 
na śmiertelnym szlaku.

NOWY JORK. Orkan, który szalał w 
stanach Alabama, Missisipi i Tennessee, 
posuwał się z taką szybkością, że mie­
szkańcy dotkniętych wsi i miast byli 
całkowicie zaskoczeni. Centrum burzy 
zbliżało się z hukiem, podobnym do łos 
kotu tuzina nadjeżdżających pociągów 
towarowych.

W pasie ziemi wzdłuż całych wymię 
nionych stanów, szerokim na 400 mtr., 
orkan zrównał wszystko z ziemią

W poniedziałek rano wydobyto z pod 
gruzów 58 zabitych i 500 rannych Wo 
bec tego. że połączenia sq częściowo 
zerwane, należy liczyć się z jeszcze wię 
kszą liczbą ofiar.

4 lotników spłonęło.
NOWY JORK. W okolicach m ie j­

scowości Fredericksburg (Pensylwanja) 
rozbił się samolot wojskowy podczas 
przymusowego lądowania na szczycie 
górskim. 4 lo tn ików  żywcem spłonęło 
na oczach ludności z pobliskie j wioski, 
k tóra nie była w stanie udzie lić im po­
mocy.

W kilku wierszach.
—  Korespondent .D a ily  Herald" Gi- 

glioi otrzymał od władz włoskich za­
wiadomienie, by w ciągu trzech dni o- 
puścił teren Włoch. Decyzja ta umoty­
wowana jest względami utrzymania po­
rządku publicznego. Giglio jest obywa­
telem angielskim

—  6.000 b kombatantów kanadyj­
skich przybyć ma w lipcu do Francji na 
uroczystość odsłonięcia pomnika ku czci 
poległych Kanadyjczyków na wzgórzu 
V imy w dep. Pas— de Calais. Odsłonię­
cia pomnika dokonać ma premjer kana­
dyjski Mackenzie King.

—  Rząd egipski postanowił zatrzy­
mać na 6 miesięcy pod bronią żołnierzy< 
których okres służby upływa 30 czerw­
ca ub. r.

— Parowiec japoński „Tajkomaru'* 
zatonął podczas gwałtownej burzy w po­
bliżu Nagasaki. 14 osób straciło życie 
podczas katastrofy.

—  W lyońskim okręgu przemysło- 
wym (Francja) w całym szeregu fabryk 
r o z p o c z ą ł  się strajk, który objął prze­
szło 7 000 robotników. W zakładach 
tkackich w Vaul en Velln strajkujący t°  
botnicy ustawili przed fabryką posterun­
ki celem niedopuszczenia do podięci® 
pracy Policja szarżowała l rozpędził® 
strajkujących,

1 Kino „LUNA” 1
$$ Ty lko 3 dni!
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KRONIKA. Dramatyczne zajście w Ubezpieczalni Spolecz,
KALENDARZYK

Ś ro d a  8 k w ie tn ia  D y o n iz e g o  B. W .
W . c h ó d  eiotica o g. 4 57. Z a c h ó d  o g. 18.19

Nocne d » iu ry  aptek.
W  n o c y  z w t o r k u  na środę: N o w y  R y ­

n ek ,  A le ;a  W o ln o ś c i .
W  n o c y  z ś r o d y  na c z w a r t e k :  111 A l e ­

ja, N a r u to w ic z a .

Wielki Tydzień.
Obrzędy Wielkiego Tygodnia rozpo­

czynające się od poniedziałku, są jak­
by wstępem do obchodu Męki Pańskiej 
a przejawiają się w odmiennym sposo­
bie odprawiania Mszy Świętej. Nie od­
prawia się kanonicznych godzin ku 
uczczczeniu jakiegoś świętego lub świę 
tej, lecz odprawia się pacierze, rozpa- 
miętywujące Mękę Zbawiciela i Jego 
wielką miłość km ludziom, których u 
wełnił z więeów grzechu i piekła 
swoją Wielką Ofiarę.

Mszę św. rozpoczyna się słowami 
z Psalmu. „Sądź Panie szkodzących 
mi. Zwalcz walczących przeciwko mnie! 
Porwij broń i tarczę a powstań mi na 
pomoc!”

W Mszach tych niema owego pie­
nia radości: „Chwała na wysokościach 
Bogu”, lecz wzywa się lud do pokory, 
a słowa te zastępują się wersetem: 
„Zginamy kolana, klękamy na kolana”.

W pierwsze trzy dni Wielkiego Ty 
godnia odczytuje się opis Męki Pań­
skiej wedle św. Marka i św. Łukasza. 
Kapłani nie żegnają Mszału dla wyra­
żenia tego, że Chrystus męką porwany 
oddalił się od Apostołow i wszystkich 
swych wiernych.

W czasie pierwszych wieków chrześ 
jańskich Wielki Tydzień był czasem 
pokuty, umartwienia, przerywania inte­
resów, jak to: handlu, sądzenia i in­
nych zajęć, przynoszących dochody. 
W tym czasie cesarze chrześcijańscy 
swemi nakazami wyłączali te tygodnie 
od prac najemniczych i niewolniczych, 
a sami wypuszczali więźniów, darowu­
jąc kary za ich zbrodnie i na czas ten 
zupełnie zawieszali swą władzę pano­
wania dla uczczenia Męki i Śmierci

i tragedja w rodzinie dr. W. Kahla.
Wczoraj o godz. 10 ej rano w Am 

bulatorjurn Ubezpieczalni Społecznej wy 
darzyło się dramatyczne zajście, które 
stało się punktem wyjścia i bezpośred­
nią przyczyną iście wstrząsającej trage- 
dji w rodzinie znanego w naszem mieś­
cie lekarza dr Władysława Kabla

W pewnym momencie do ambulator- 
jum zgłosiła się zamieszkała t rzy ulicy 
Sobieskiego Janina Stępniówna, b. ro­
botnica fabr. „Warta”, licząca około lat 
40 i zwróciła się do lekarza-glnebologa 
dr. Władysława Kahla z żądaniem na­
tychmiastowego wydania jej świadectwa 
dziewictwa.

A że Stanisława Stępień, chociaż nie 
ubezpieczone w Ubezpieczalni Społecz­
nej, na terenie Ubezpieczalni jest po­
stacią dość znaną, jako osoba nlezupeł 
nie normalna, więc dr. Kahi oświadczył 
jej, że w Sprawie tej powinna zwrócić 
się do lekarza powiatowego.

Wówczas osobliwa petentka błysk®' 
wicznym ruchem wydobyła duży pilnik 
i z całej siły dwa razy ugodziła nim 
dr. Kahla w głowę, raniąc go w okolicę 
kości skroniowej..

Ranny zaczął o l f  cie broczyć krwią 
i uległ dość silnemu wst-zijsowi mó­
zgu.

Na wieść o wypadku do szpitala U 
bezpleczalni Społecznej, gdzie rannemu 
udzielono pierwszej pomocy, przybyła 
małżonka dr. Kahla z córką i na widok 
zbroczonego krwią męża dostała ataku 
płaczu. Lecz wkrótce ją uspokojono za­
pewnieniami, że życiu rannego nie gro­
zi żadne niebezpieczeństwo Doktorowa

Kahlowa, pozornie uspokojone, wrócił 
do domu, lecz skutki wstrząsu, jakiego 
doznała pod wrażeniem wypadku męża, 
okazały się bardzo tragiczne. O godz. 
4-ej po poł. doktorowa zatelefonowała 
do Warszawy, aby o Wypadku, zawiado­
mić zamieszkałego tam brata dr. Kahla. 
I tutaj przy telefonie dosięgła ją śmierć. 
Znajdujący się w sąsiednim pokoju na 
gle usłyszeli głuchy łoskot padającego 
ciała, a gdy weszli do pokoju, w któ­
rym znajduje się telefon, z przerażeniem 
ujrzeli leżącą na ziemi.

Przybyły na miejsce wypadku za 
mieszkały w tymże domu przy ul. Pan­
ny Marji 35 lekarz dr. Rozenowicz stwier 
dził zgon dr. Kablowej.

Co dotyczy stanu rannego dr. Kahla, 
to, o ile nie nastąpią jakieś niespodzie 
wane powikłania, wkrótce powróci on 
do zdrowia.

Jak już wyżej zaznaczyliśmy, Janina 
Stępień jest osobą o wybitnie zmniej­
szonej poczytalności. Od dłuższego cza­
su prześladowała ona miejscowych le­
karzy żądaniami wystawienia jej świa­
dectwa dziewictwa i niejednokrotnie 
przychodziła do pokoju adwokackiego 
w lokalu Sądu Okręgowego, opowiada 
jąc niestworzone historje o tern, że jest 
ofiarą ohydnegi aktu gwałtu, zbio­
rowo dokonanego na niej przez kilka 
osób. Stępień została aresztowana.

Ta druga z kolei tragedja w rodzi­
nie dr. Kahla wywołała wstrząsające 
wrażenie w calem mieście, budząc po­
wszechne uczucie żalu i współczucia.

33,8 milj. mieszkańców Polski.
Wzrost ludności o 405 tys. osób.

Chrystusa.

Urzędowanie w W ielkim  Tygod­
niu. Grzędy państwowe czynne będą 
w Wielki Piątek tylko do godz. 13-ej, 
a w Wielką Sobotę do godz 12-ej.

Zakflz przedstawień I widowisk  
w trzy  ostatnie dni W Tygodnia.
Na mocy obowiązujących przepisów 
wszelkie widowiska i produkcje mu­
zyczne w teatrach, kinach, restaura­
cjach, dancingach, kawiarniach etc. są 
są zakazane w czwartek, piątek i so­
botę. Jedynie w Wielki Czwartek, na 
mocy specjalnych pozwoleń komisarja- 
tu rządu, dozwolone są koncerty i po­
kazy filmowe o charakterze religijnym.

W strzymanie towarowego ru­
chu na kole|ach podczas W ielka­
nocy. Ministerstwo Komunikacji wy­
dało zarządzenie okręgowym dyrek­
cjom kolei państwowych wstrzymania 
dorocznym zwyczajem w okresie nad­
chodzących świąt ruchu towarowego, 
poczynając od Wielkiej Soboty 11 bm. 
od godz. 18 do poniedziałku 13 bm. 
do godz. 18 tej.

Je dyni e  na magis t ra lach kursować  
będz ie po jednej  parze pospiesznych  
D ociąg ó w  tow ar owy ch ,  k tóre  prz ewo ­
zić będą przesyłki  pospieszne,  żywe  
zwierzęta oraz ła two psujące się t o w a ­
ry. W s t r z y m a n e  w drodz e  na okres  
przerwy świątecznej  ładunki  m a j ą  być  
zabezpieczone o d  kradz ieży

Nowomlanowany wiceprezydent
m. Częstochowy. Wczoraj późnym wie 
czorem prez. Motał otrzym ał telegraflcz  
ną wiadomość, że dekretem  p. ministra  
spraw wewnętrznych na stanowisko wi­
ceprezydenta m. Częstochowy mianowa  
riy został inż, Bronisław Henszel

Nowy oficer policji w Częstocho
Wie Jak wiadomo, stanowisko zastępcy 
kierów,- o aa wydziału śledczego w Czę­
stochowie od dłuższego czasu pozosta­
wało nieobsadzone. Jednakowoż prakty­
ka ubiegłych kilku miesięcy dobitnie 
wykazała, że w mieście o 125 tysięcz­
nej ludności i dość poważnem nasileniu 
Przestępczości wydział śledczy przełado 
wany jest nadmiarem pracy. Wobec te­
go GJówna Komenda Policji mianowała 
do Cręstochowy na zastępcę kierownika

Lłówny Urząd Statystyczny ogłosił 
tymczasowe dane o ruchu naturalnym 
ludności w Polsce za czwarty kwartał 
i cały rok 1935.

Liczba małżeństw zarejestrowanych 
w roku ub. wynosiła 280.025 wzrosła 
więc nieco w porównaniu z r. 1934, 
kiedy zarejestrowano 277.255 małżeń­
stw. Liczba urodzeń wykazała nieznacz 
ny spadek z 871.615 w 'r .  1934 do 
876.677 w r. ub. Jeszcze bardziej spad 
ła liczba zgonów z 479.684 w roku 
1934 na 470.998 w r. ub. tak, że przy 
rost naturalny (nadwyżka urodzeń nad 
zgonami) okazał się wyższy niż w r. 
1934 (405.669 wobec 401 931). Szcze 
golnie zaznaczył się spadek liczby zgo­
nów niemowląt (111 319 wobec 123.922); 
liczba ta w 1935 r była prawie równa 
cyfrze z 1933 r (111.229), najniżej z 
dotychczas notowanych. Należy wszak­
że zaznaczyć, że liczby zgonów nie­
mowląt nie są zupełnie kompletne i

odznaczają się znacznemi wahaniami 
z roku na rok.

W przeliczeniu na 1000 mieszkań­
ców ruch ludności w r. 1935 przedsta 
wił się następująco (w nawiasach licz 
by z 1934 r.): małżeństwa 8,3 (8,3), u- 
rodzenia 26,1 (25,5), zgony 14,0 (1.44), 
przyrost naturalny 12,1 (12,1); liczba 
zgonów niemowląt na 100 urodzeń ży­
wych wyniosła 12,7 (1 4 ,1 )

Na podstawie powyższych danych 
oraz danych o wędrówkach zagranicz­
nych Główny Urząd Statystyczny prze 
prowadził doroczny szacunek ludności 
polskiej, który na dzień 1-go stycz­
nia 1936 r. dał w wyniku 33.823 tys. 
osób, czyli o 405 tys. osób więcej niż 
w dniu 1 stycznia 1935 r.

Z liczby tej na województwa środ­
kowe przypada 14.171 tys , wschodnie 
5.928 tys., zachodnie 4.756 tys. i po­
łudniowe 8.968 tys. osób.

wydziału śledczego aspiranta Bartuzela, 
który dotychczas pracował w wydziale 
śledczym we Lwowie.

Uzupełnienie... W związku z za
mieszczoną przed kilku dniami wzmian­
ką, poświęconą pożegnaniu ustępującego 
prezydenta miasta Mackiewicza przez 
ogół pracowników miejskich, proszeni 
jesteśmy o zaznaczenie, że naczelnik 
miejskiego wydziału technicznego inż. 
Gniewiński, żegnając, w bardzo scrdecz 
nych słowach w imieniu ogółu pracow 
ników miejskich p. prezydenta Mackie­
wicza, w zakończeniu swej przemowy 
zwrócił się do nowomianowanego prezy 
denta Motała z zapewnieniem, że pra­
cownicy miejscy ofiarowuję mu całkowi 
cie jaknajbardziej gorliwą i lojalną współ 
pracę.

Z Błbjotekl Miejskiej im. D-ra 
Biegańskiego. W marcu b. r. Bibljo- 
teka Miejska im. D rs Biegańskiego wzbo 
gaciła się o kilkaset nowych dzieł, da­
rowanych przez panią Różę Marję No­
wińską. wdowę po dyrektorze Banku 
Handlowego i liczy obecnie 8,000 dzieł, 
a około 9 000 tomów.

Przybyło 26 nowych czytelników. —  
Przeciętny ruch dzienny wynosił około 
110 osób

Czytelnia czynna I zaopatrzona w 
czasopisma cieszy się stale dużą fre­
kwencją.

Obrona konieczna przed znie­
wagami. Sąd Najwyższy orzekł, że

zniewagi słowne mogą uzasadnić po­
wstanie stanu obrony koniecznej. Od­
nośny przepis kodeksu karnego do­
puszcza bowiem ochronę zapomocą o- 
brony koniecznej każdego dobra praw 
nego bez wyjątku, a zatem także i o- 
broną czci.

Choroby zakaźne i zgony. Miej­
ski Wydział Zdrowia zątiOtował w ub. 
tygodniu 7 wypadków zasłabnięć na 
choroby zakaźne, w tern: na czerwonkę
—  1, płonicę —  2. błonicę —  1, krztu­
siec —  2 i jaglicę — *1.

Z osrób, które w poprzednich ty­
godniach zachorowały na dur brzuszny, 
jedna zmarła w ub. tygodniu. Pozatem 
odkażono dwa mieszkania.

W tymże okresie zmarło w naszem 
mieście 24 chrześcijan: 1# (mężczyzn, 
7 kobiet, 2 chłopców i 5 dziewcząt, 
oraz 2 żydów: 1 mężczyzn i 1 kobieta

Tragiczny wypadek przy pracy.
W sobotę w godzinach popołudniowych 
w fabryce wyrobów jutowych ,,btra- 
dom ” wydarzył się tragiczny wypadek 
przy drący, którego ofiarą padł robot­
nik Antoni Szczepański, zam przy ul. 
św>. Rocha.

Tragiczna śmierć dosięgła nieszczę­
śliwego robotnika w chwili, gdy za>jęty 
on był sprawdzeniem kanału w fabry­
ce; w czasie którego świecił sobie 
lampką elektryczną W pewnym m o­
mencie Szczepański z bliżej niezna­
nych przyczyn uległ poniżeniu prądem 
elektrycznym i poniósł śmierć na miej

Cer d c  
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chodzq absolutnie 
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scu. Jest to już, zdaje się trzecie po 
rażenie prądem w tej fabryce.

W sprawie kursów dokształca­
jących dla kierowników zakładów
opiekuńczych Statystyka, opracowa 
na na podstawie nadesłanych przez U- 
rzędy wojewódzkie sprawozdań z dzia­
łalności zakładów opiekęńczych, wyka- 
zała, że na stanowiskach kierowników 
zakładów opiekuńczycp dla dzieci i 
młodzieży znajduje się jeszcze 243 oso 
by bez kwalifikacyj, wymaganych roz­
porządzeniem o kwalifikacjach zakła­
dów opiekuńczych.

Ponieważ ostateczny termin, dopusz 
czający pozostawania na kierowniczy#! 
stanowiskach w zakładach opiekuńczo- 
wychowawczych bez wymaganych kwa- 
liflkacyj, upływa z dniem 1 stycznia 
1938 x. Ministerstwo Opieki Społecznej 
pragnąc umożilwić osobom zaintereso­
wanym zdobycia uprawnień, organizu 
je w okresie 2 ch lat cztery kursy do 
kształcające po 3 miesiące każdy.

Podania należy nadsyłać do dnia 
1 maja rb. i oczekiwać odpowiedzi 
bezpośredniej na ręce petenta, który 
przed otrzymaniem odpowiedzi nie po­
winien przyjeżdżać do Warszawy, o 
ile nie chce narażać się na niepo­
trzebny wydatek na drogę powrotną w 
razie nieprzyjęcia O ile liczba zakwa 
|ifikowanych przewyższy pojemność 
kursu, kandydaci będą zaliczani na 
kursy następne.

Podania powinny zawierać imię, na 
zwisko, wiek (datę urodzenia) petenta, 
jego orzygotowania szkoine, poparte 
świadectwem i wyliczenie dctychczaso
wej pracy.

Do podań należy dołączyć:
1) świadectwo szkolne,
2) świadectwo instytucji, w której 

obeonie petent pracuje, ze stwierdzę 
niem zajmowanego stanowiska i zapew 
nieniem dalszej pracy.

3) fotografję (trzy egzemplarze).
4) pożądana opinja Urzędu woje­

wódzkiego.
Początek kursu przypuszczalnie 14 

maja rb
O miejscu zgłoszenia się na kurs, 

ustalonej dacie rozpoczęcia kursu i o 
innych szczegółach zostafciie każdy kan 
dydat zawiadomiony oddzielnie pod 
podanym w podaniu szczegółowym a- 
dresem.

Podanie wraz z wszystkiemi załącz­
nikami należy składać do dnia 15 bm. 
na ręce puzewodniozących wydziałów 
powiatowych, względnie prezydentów 
miast, gdzie można zasięgać również 
szczegółowych informacyj w tej sprawie.

Zęby — to fundament zdrowiał
Należy je więc szanować i unikać  

wszelkich partaczy  dentyst.
Książeczką wyjaśn. tę kwestję żywotną, otrzy 
mać można w księgarniach lub od autora
Lekarza-Dentysty M. GREJNIECA 

w Częstochowie 
ul. N. Marji Panny ( I I  Ale ja)  24. Tel. 22-50

&
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Burzliwe posiedzenie Rady Miejskiej
Uczczenie pamięci poległych w walce o chleb i pracę. — Radny endecki 
wykluczony z posiedzenia. — Wyproszenie publiczności z galerji.

\l .  AM A* MM A M IJ fl. W - • «% T A 4 « KI . ma .1 . ... — —. - " - ł / 11 1 11 1 1 * * i • f «Na wczorajszem posiedzeniu Rady 
Miejskiej miejsca klubu żydowskiego 
świeciły pustkami, gdyż radni żydowscy 
z powodu świąt nie przybyli na posie­
dzenie.

Nowomlanowany prezydent miasta p. 
Karol Motał na wstępie posiedzenia od­
czytał pismo klubu żydowskiego, zawie­
rające uzasadnienie nieprzybycia na po­
siedzenie. Klub żydowski przytem wyraź 
nie podkreślił, że wyznaczenie posiedze 
nla w dniu, w którym rozpoczynają się 
uroczyste święta żydowskie, uważa za 
niezgodne z regulaminem miejskim.

Prezydent Motał w związku z tern 
pismem oświadczył, że wyznaczył posie 
dzenie, nie wiedząc, że w dniu tym 
rozpoczynają się żydowskie święta wiel­
kanocne i nie mając żadnej intencji o- 
brażania uczuć religijnych radnych ży­
dowskich. Zresztą sądził, że święta ży­
dowskie zapadają dopiero z ukazaniem 
się pierwszej gwiazdy (na niebie i spo­
dziewał się, że Rada Miejska, zwołana 
na godz. 6 wiecz., do godz. 7, a więc 
do ukazania się pierwszych gwiazd na 
niebie zdąży uporać się z bardzo krót­
kim porządkiem fdziennym posiedzenia.

^Następnie p. prezydent stwierdził o- 
becność 32 radnych i 6 ławników Zarżą 
du Miejskiego i z kolei odczytał dekre­
ty p. ministra spraw wewnętrznych o 
zwolnieniu p. prezydenta Mackiewicza i 
mianowaniu tymczasowym prezydentem 
m. Częstochowy radcy wojewódzkiego 
Karola Motała.
« Następnie p. prezydent wygłosił krót 
kie programowe przemówienie, z które­
go wynika, że uważa się on tylko za 
tymczasowego prezydenta miasta i doło­
ży wszelkich starań, aby Rada Miejska 
spełniła swój naturalny obowiązek i jak 
najprędzej dokonała wyboru władz miej­
skich.

„Długość mojego urzędowania na sta 
nowisku tymczasowego prezydenta m. 
Częstochowy zależy tyiko od panów. Ja 
zaś ze swej strony uważam za swój o- 
bowlązek zapewnić Radę Miejską, że na 
tern mojem stanowisku będę dążył prze 
dewszystkiem do uzdrowienia stosunków 
finansowych i zorganizowania możliwie 
szerokiej akcji walki z tragicznemi skut 
kami bezrobocia. Przy rozpatrywaniu 
budżetu panowie przekonacie się, jaką 
wagę przywiązuję do tej sprawy. Wiem 
zSóry> że całkowite rozwiązanie tego 
tragicznego zagadnienia nie leży w na­
szej mocy. Nie starczyłoby na ten cel 
nawet całego naszego budżetu”.

Swoją programową przemowę p. pre 
zydent zakończył następującem oświad­
czeniem)

Niezależnie od tego, jak długo sędzo 
ne mi piastować stanowisko tymczaso 
wego prezydenta m. Częstochowy, chcę 
prowadzić gospodarkę miejską pod stałą 
kontrolą i dlatego proszę szanownych 
panów o dokonanie wyboru’ komisji re 
wizyjnej”.

Na czas wyborów komisji prezydent 
Mota!, zgodnie z regulaminem, ustąpił 
miejsca przewodniczącego dyr. Płodow- 
skiemu, powołanemu przez aklamację 
na wniosek sen. Zbierskiego.

Nie będziemy szczegółowo opisywać 
przebiegu wyborów, które zajęły dość 
dużo czasu. Przewodniczącym komisji 
rewizyjnej wybrany został większością 
20 głosów przeciwko 11 głosom Stron­

nictwa Narodowego, które padły na rad 
nego Stadnickiego, dyr. Smólski (P. BI. 
Gosp.), zastępcą przewodniczącego rad 
ny Ferdynand Szmidla (PPS).

Po dokonaniu wyboru przewodniczą­
cego i zastępcy przewodniczącego Rada 
Miejska z kolei miała przejść do wybo­
rów 7 członków komisji, lecz senator 
Zbieraki wystąpił z wnioskiem o odro­
czenie wyborów członków komisji do 
następnego posiedzenie.

Chociaż senator Zbierski wstrzymał 
się od uzasadnienia wniosku, niemniej 
Klub Narodowy jakby intuicyjnie odgad­
nął, że wnioskodawcy chodzi o to, aby 
w wyborach wzięły udział wszystkie klu 
by radzieckie. Nadaremnie Klub Narodo 
wy wystąpił przeciwko temu wnioskowi, 
ze którym opowiedziała się większość Ra 
dy Miejskiej. I w tym momencie rozległy 
się pierwsze pomruki zbliżającej się bu 
rzy. Pod adresem większości Rady Miej 
sklej, która przed chwilą uchwaliła wnio 
sek sen. Zbierskiego, z galerji posypały 
się niezbyt wykwintne epitety: „pachoł­
ki żydowskie” itp.

Drugą sensacją wczorajszego posie­
dzenia był nagły wniosek klubu radziec 
kiego Str. Nsr. o natychmiastowe roz­
wiązanie Rady Miejskiej i rozpisanie no 
wych wyborów w terminie 3 miesięcz­
nym.

Nagłość wniosku uzasadniał przewód 
niczący klubu rauzieckiego Str. Nar. 
radny Zarzecki, przytaczając cały arse­
nał dobrze znanych już argumentów i w 
kulminacyjnej części swych wywodów 
stwierdzając, że na tere iie  Rady Miej­
skiej rządzi niepodzielnie spółka, złożo­
na z PPS., Polskiego BI. G ospodarcze- 
go i Klubu Żydowskiego.

Wywody radnego Zarzeckiego nie tin 
fiły jednak do przekonania większości 
Rady Miejskiej, która b y n a j m n i e j  nie 
zgodziła się dokonać tak wymownie za­
lecanego aktu samobójstwa i wniosek 
Klubu Narodowega obaliła większością 
22 głosów.

Dalsza część posiedzenia Rady Miej­
skiej była całkowicie poświęcona omó­
wieniu niedawnych, jakże smutnych wy­
darzeń krakowskich i częstochowskich, 
w związku z któremi ławnik Kaźmier- 
czak w Imieniu Klubu PPS. celem pod 
jęcia skutecznej wajki z tragicznemi 
skutkami bezrobocia wystąpił z wnios­
kiem o opodatkowanie zamożnych sfer 
społeczeństwa na rzecz bezrobotnych.

Na wniosek ławnika Kaźmierczaka 
Rada Miejska powstaje z miejsc celem 
uczczenia pamięci tragicznych ofiar, 
przed kilkunastu dniami poległych 
walce o chleb i pracę.

Należy socjalistycznemu mówcy od­
dać pełną sprawiedliwość, że w bardzo 
gorących słowach odmalował wielką tra 
gedję bezrobotnych i istotnie poruszył 
całą salę. W pewnej chwili przypadły 
mu w udziale burzliwe oklaski.

Z kolei przemówił senator Zbierski, 
w sposób bardzo rzeczowy, spokojny i 
beznamiętny informując członków Redy 
Miejskiej o zamierzonej przez czynnik i^

w

rządowe rozległej akcji pomocy bezro­
botnym i o bardzo daleko idących po­
czynaniach inwestycyjnych, których re 
alizacja niezawodnie przyczyni się do 
odciążenia dramatycznego zagadnienia 
bezrobocia. Senator Zbierski całkowicie 
zsolidsryzował się z poprzednim mówcą,

że walka z bezrobociem jest najbardziej 
palącem zagadnieniem chwili i że głod 
nych należy karmić chlebsin a nie oło­
wiem. To też Polski Klub Gospodarczy 
na wieść o smutnych zajściach pod lo­
kalem miejscowej ekspozytury Funduszu 
Pracy natychmiast odbył nadzwyczajne 
zebranie, na którem postanowił wystą­
pić do władz o przyznanie Częstocho­
wie możliwie jaknajwiększych dotacyj 
na podjącie rozległych robót publicznych.

Z kolei radny dr. Blluchowski zwra­
ca się do p. prezydenta z interpelacją, 
czy prawdą jest, że łatwo można było 
uniknąć przelewu krwi w pamiętny tra­
giczny czwartek, gdyż władze centralne 
o kilka dni wcześniej postanowiły prze­
dłużyć akcję żywnościową Funduszu Pra 
cy w Częstochowie na miesiąc kwiecień, 
bezrobotni jednak nie wiedzieli o tern i 
przyszli przed Magistrat z żądaniem 
przedłużenia akcji, a potem udali się na 
ulicę Jasnogórską, gdzie doszło do tra­
gicznych zajść.

W odpowiedzi na tę interpelację p. 
prez. Motała wyręcza ławnik Kaźmier- 
czak, jako członek delegacji, która pod 
przewodnictwem prez. Mackiewicza uda 
ła się do Warszawy celem podjęcia sta­
rań o przedłużenie akcji żywnościowej 
na kwiecień. Ławnik Kaźmierczak z ka­
tegorycznym naciskiem stwierdza, że 
przychylna decyzja w tej sprawie zapad 
ła dopiero w czwartek o godz. 12.30 
w południe, t.j. wówczas, gdy zajścia 
przy ulicy Jasnogórskiej były już smut­
nym faktem dokonanym. Nikt więc w 
danym wypadku nie ponosi odpowie­
dzialności za niepoinformowanie bezro­
botnych we właściwym czasie.

Następuje burzliwy finał posiedzenia. 
Radny Studnicki (Str. Narodowe) zabie­
ra głos i wygłasza bardzo ostre w tonie 
przemówienie, zawierające gwałtowną 
Krytykę polityki rządowej i taktyki PPS. 
która jakoby otwiera wrota zbliżające­
mu się przewrotowi społecznemu z ży­
dami na czele Niepomagają wielokrotne 
upomnienia prez. Motała, że krytyka rzą 
du przekracza. kompetencję Rady Miej­
skiej w Częstochowie. Radny Studnicki 
w dalszym ciągu kontynuuje swoje prze-* 
mówienie. Wreszcie prez. Motał oświad 
cza, że pozbawia go głosu, a gdy i to 
nie odnosi skutku, wyklucza go z posie 
dzenia.

Wybucha nieopisana wrzawa, w któ 
rej złorzeczenia zebranych na galerce 
endeków i protesty lewicy i Pol. Bloku 
Gospodar. tworzą niezbyt miłą dla ucha 
kakofonję. P. prezydent Motał po wy­
czerpaniu wszelkich środków perswazji 
zarządza usunięcie publiczności z gąlerji 
i następnie zamyka posiedzenie.

Zakończenie s tra jk u  w hucie 
„S trad o m " . Dzięki energicznej inter 
wencji insp. pracy inż. Kuliczkowskie* 
go. który obie strony nakłonił do wza­
jemnych ustępstw, robotnicy huty szkła 
„Stradom ” wczoraj uznali strajk za za­
kończony i dziś rano stanęli do pracy.

Zakłócona w izyta. Podczas byt-
W
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lowej różnokolorowe, posiadające znacz 
ną wartość oraz nowiuteńki toporek; 
wszystko pochodzące z przemytu. 
Przem yt skonfiskowano, a Zebrowskie 
go pociągnięto do odpowiedzialności 
karnej.

Losowanie 3-proc. Premjowej 
Pożyczki inwestycyjnej.

Wczoraj odbyło się losowanie 3 proc. 
Premjowej Pożyczki Inwestycejnej II siej 
emisji.

Główna wygrana zł 
na nr. 3 serji 21135.

50.000 zł. na nr. 24 s. 12387.
25.000 zł. na nr. 47 s 21770.
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Któż l i i  potrafi odgadnąć Twa przyszłość?
tylko najs łynniejszy Jasnowidz-Grafolog  W O M O U T H  
Mist rz  Międzynarodowego  Ins tytutu Wiedzy Ta j emnej  
uznany jako wszechświatowy fenomen ,  dysponuj ący mocą 
suges t j i i  magne t yzm u  oraz ja snowidzeni a  na odległość.
P rzy  pomocy s ł ynnego i j edynego  na kuli z iemski ej  Med- 
jum „TAMAHRY*, które pos i ada nadprzyrodzony da r  p ro­
mien iowan ia  i wysyłania f lujdu as t ra lnego,  w t r ans ie  jasno- 
widzi bez  różnicy oddal eni a  za pomocą  kon t ak tu  p isma 

i ki lku włosów, danej  osoby.
Odkrywa  wszelkie  t a j emn ice  życiowe każdego ,  odgadu je  przeszło ść ,  t e r aźn i e j s z ość  i p rzyszłość  
opracowu je  horoskopy i analizy grafologiczne .  Da j e  możn oś ć  zdobyci a  miłości  pożądane j  oso- 

T l M ł H D a *  zówki,  odzwyczaja od wszelkich nałogów. 1 O d n a j d u j e  zaginione osoby. Medjum 
.  AMAMKA j es t  n ieomylne .  Ze s t awia  w  t r an s i e  s zczęś l iwe  i pewne większej wygranej  N-ra 
losow, wskaże  gdzie  takowe można  nabyć.

Napisz  na tychmias t  do mnie,  podaj  pytania,  s t an ,  d a t ę  u rodzeni a ,  załącz ki lka wło- 
s ? w 1 z n a czki pocz towe na koszt a przesyłki ,  a o t r zymasz  w p rzec i ągu  4-ch dni odem-
me  dok . adn e  p r zepowiedn i e-ho roskop ,  który wprawi Cię w podziw i zachwyt .

Medium „TAMAHRA" wyb ie rze  dla Ciebi e w t r an s i e  szczęś l iwy Nr. losu,  który pod  
gwarancją  będ z i e  wygrany.  O trzymasz  o de m n ie  prawdziwy klucz nowego życia,  który przyczy­
ni s ię do poprawy Twego bytu ma ter i a l nego i zadowolen ia  duchowego.  Wiele wielkich wygra­
nych,  to owoc mej  pracy,  d la tego też  każdy zwracający s i ę  do mn ie  dz i ęku je .
Pisz  jes zcze dziś  do m n ie  na adres :  J a s n o w id z  WOMOUTH K ra k ó w ,  Lubicz Nr. 22 m. 2.

Bezpła tnych ho roskopów nie  wysyłam.

ności w mieszkaniu p Julji Galant przy 
ul. Nadrzecznej 32, skradziono p. Anie­
li Respondek (ul. Narutowicza 8) 12 zł. 
Policja ustaliła, że kradzieży tej doko­
nał mieszkaniec baraków miejskich na 
Siradomiu, Czesław Lasoń.

Policja szybko działa. P. Dawi­
dowi Krymanowi (RyneK Warszawski 4) 
skradziono dziś rano ze składu drzewa 
przy Rynku Warszawskim 11, dwie d e ­
ski i 3 bale wart 30 złotych. Przepro­
wadzone przez policję dochodzenie do ­
prowadziło rychło do wykrycia i ujęcia 
sprawców kradzieży, którymi okazali się: 
Stanisław Pacierpnik, zorr. we wsi Wierz- 
chowisko i Władysław Trąbski, zam. 
przy ul. Nadrzecznej 88.

Przychwycenie  przemytu .  Funk­
cjonariusze Brygady Kontroli Skarbo­
wej (ftkcyza) z Częstochowy przytrzy­
mali w leżącej na sam em  pograniczu 
wsi Hutki (gm. Rększowice) zamieszka 
lego w tejże wsi znanego i karanego 
już wielokrotnie przemytnika 30 letn. 
Henryka Zebrowskiego

Przeprowadzona w mieszkaniu Ż e­
browskiego rewizja u :awniła 14 cen ­
nych piór wiecznych, kilka maszynek 
do strzyżenia, ołówki w oprawie meta-

12418 12521 17323 18860 20666 
2016 2269 8705 14016 15768.

1,500 2.1. no n ry: 1 — 42
7302 10836 9418 12541 J5125
19616 21400, 9 — 822 3072
10126 11311 12985 1350u 16255 
22244, 24 — 2649 5559 3345 
9390 17141 17727 20973 30989 
35 — 364 527 1546 1588 13940 15193
10129 16820 21425 21625, 36 -  1207 
1766 2821 3678 7181 8642 15961 19852 
21715 22821, 37 — 8203 8419 9079 
12778 14890 15052 17790 20721 21669 
22214.

500 zł. na n-ry: 6 — 357 834 982 
1196 1585 1778 2429 3911 4310 6245 
6801 7066 7930 9838 8848 10139 11851 
12572 13642 13831 16542 16972 17031 
17101 17486 17254 17295 20997 
301 548 1273 1690 5259 6285 
9150 9459 9587 8426 7895 9722 
10498 11313 10167 11637 12629 
12073 13298 13520 13593 16165 
16648 17127 17204 10168 21617 
22062 22085 22240, i 2 — 755 
2812 2839 5435 3938 5725 6074 
7231 9747 10i26 i0272 9436
11334 12512 12648 12708 13013 
14882 159UU 16739 17387 16999 
18577 18894 19981 20456 z07l4 
21780 22218, 15 — 1447 1765
3584 4405 3723 6028 7 i 21 8476 
9 .60  10916 12200 12553 12849 
13092 13085 5796 2 i 200 12553 
12972 13092 15085 5796 14451 
14178 I5ęo0 15342 16901 I7i65 
18825 18219 19584 20083 21134 
22761 22780, 24 — 244 960 2146 2178 
2474 3633 4529 6065 1532 3641 6242 
5784 7084 8645 8649 9285 7086 6778 
10584 11242 12990 12985 14778 13778 
14102 16091 17187 15018 18084 18690 
18156 19041 21383 21820 22808 22573 
39 — 29 77 1356 2782 3336 3257 3845 
3574 3621 3867 5245 5557 6056 6561 
7503 7907 9556 10333 10375 10548
11046 12140 12739 12626 12902 13641
13845 15448 16619 17044 17567 10690 
21186 21259 22453, 4 6 — 297 627 2071 
2518 3948 2885 4431 4561 7739 7917 
3400 7353 8205 8451 8504 9035 10289 
11701 12162 1161 12498 13168 15597
16511 18333 18005 18274 6952 19248 
196Ł9 21178 21280 21539 22327 22671 
50 — 172 582 2092 535 3582 5111 
5287 6063 6863 6859 7623 7925 
7856 7 i 48 8461 9547 8974 10530 
12934 15507 10699 13894 14166 
14279 15983 19053 J9420 20166 
22153 20996 22615 22986.

8 —  

6746 
10340 
11879 
15497 
21865 

1612  
7022 

12419 
13751 
18533 
21297 

5327 
8536 

12972 
12849 
14830 
18435 
22)77

7375
10924
15108
20344

Czytajcie l rozpow­
szechniajcie „Słowo t t
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Przed gigantycznym procesem w Radomiu.
55 oskarżonych o zajścia w Przytyku.

Z  KRAJU.
Spuścizna po ś p. Ks. 

bisK. BandursKim.
W Wilnie bawi} delegat  Min. Spr. 

Wojsk ppłk. Chudzik,  który przez dwa 
tygodnie segregował  spuściznę po ś. p. 
biskupie Władysławie Bandurskim.

Po dokładnem przejrzeniu spuścizny 
i posegregowaniu jej, pamiqtki, związane 
ze Lwowem, odes łane zostały do Lwo­
wa. Odebrał  je del rgat  Lwowa, p. dyr. 
Rachwał.  Do Krakowa odeszły pamiqtki 
w piątek Równocześnie ppłk. Chudzik 
zabiera pamiqtki, przeznaczone dla Mu­
zeum Wojska w Warszawie. Wilno otrzy 
ma 40 pozycyj.

Sensacyjny proces bandy 
fałszerskiej.

W sądzie okręgowym w Sosnowcu 
zakończył  się sensacyjny proces prze­
ciwko międzynarodowej  szajce fałszerzy 
banknotów francuskich,  na czele której 
s tał  sosnowiczanin Izajasz Nowakowski.

Na szczególną uwagę zasługują z e ­
znania komisarza policji francuskiej Pau 
la Pourcheta,  który w związku z wykry­
c iem afery fałszerskiej,  prowadził w tej 
sprawie dochodzenie we Francji,  Komi­
sarz Pourchet  złożył sensacyjne wyjaś­
nienia,  dotyczące ujęcia głównego wspól­
nika Nowakowskich, działającego na t e ­
renie Francji,  Karola Blatta.

Na trop kolporterów fałszywych ban 
knotów frankowych policja francuska 
wpadła dzięki przychwyceniu Blatta.  
Blatt wędrował  w Normandji od mias ta 
do miasta,  usiłując puszćzeć w obieg 
falsyfikaty, dos tarczone mu drogą pocz­
tową przezNowakowsklch i ich .wspólni­
ków z Polski. Kilkakrotnie udało mu się 
to, noga wreszcie powinęła się fałszerzo 
wi w pewnej gospodzie w zapadłej  mie ­
ścinie normandzkiej ,  gdzie za spożyte 
potrawy i napoje uiścił  rachunek fałszy 
wq 500 frankówką.

Po ujęciu Blatta,  przeprowadzono u 
niego rewizję,  przyczem zakwest ionowa­
no kilkanaście sztuk fałszywych bankno 
tów po 500 franków. Dalsze dochodze­
nie potoczyło się wówczas w wartkim 
tempie. Aresztowano brata Blqtta, Samu 
ela,  wobec zaś tego, że obaj zgodnie 
zeznali,  że banknoty otrzymali  z Polski, 
nastąpiły równocześnie aresztowania No 
wekowskich i pozostałych członków ban 
dy w Polsce.

Eliksir do Czębów „ M o m a i
L e k a r z a - D e n t y s t y  

M . R O Z E N O W I C Z A
dostać można w aptekach i składach 
— — — a p t e c z n y c h  — — —

Z wie lką  e n e r g j ą  p r o w a d z o n e  ś l edź  
two w s p r a w i e  g ł o ś n y c h  w y p a d k ó w  w 
Przytyku  je s t  ju ż  na  u k o ń c z e n i u  W 
na jb l i ż szy ch  d n i a c h  w n i e s i o n y  z o s t a n i e  
do  s ą d u  o l b r z y m i  ak t  o s k a r ż e n i a  prze 
c i w k o  w i n n y m  p a m i ę t n y c h  k r w a w y c h  
r oz ruchó w .

Ma ł a w ie  o s k a r ż o n y c h  z a s i ą d z i e  55 
w in o w a j c ó w ,  w ło ś c i a n  i żydów .  T a k i e ­
go  p r o c e s u  R a d o m  j e s z c z e  n ie  widział .  
O r o z m i a r a c h  tej  o l b r z y m i e j  s p r a w y  
św ia dczy  c h o c ia ż b y  fak t ,  że s a m  Urząd  
P r o k u r a t o r s k i  p o w o ł u j e  p rzesz ło  100 
ś w i a d k ó w  d o w o d o w y c h .  L iczyć  się n a ­
leży e  tern,  że  o b r o n a  p ow oła  o  wiele  
w ię c e j  ś w ia d k ó w .

S ł o w e m ,  k i lk a se t  ś w i a d k ó w  przewi  
n ie  się p rzed  s ą d e m  i złoży sw e z e ­
zn a n ia  w. ty m  g i g a n t y c z n y m  pr oc es i e .

Dowody były niezbite.  Już wówczas 
bowiem kiedy Blattowie przebywali w 
więzieniu, nadszedł pod ich adresem list 
od Nowakowskich,  zawierający świeżą 
przesyłkę falsyfikatów w ilości 200 szt. 
500 frankowych banknotów.

Niemniej ciekawe były zeznania d ru ­
giego świadka, przybyłego na rozprawę 
z Paryża, Luciena Bonnefonda,  występu 
jącego w charakterze biegłego Banku 
Francji.  Świadek ten wydał orzeczenie,  
s twierdzając,  że banknoty, zwłaszcza 
500-frankowe, były s fałszowane bardzo 
udatnie i budziły zrozumiałą obawę roz 
powszechnienia ich, tembardziej ,  że szaj 
ka fałszerzy w miarę upływu czasu udo 
skonalała swe maszyny, wypuszczając co 
raz lepsze falsyfikaty.

Wyrok w sensacyjnym procesie zapa 
dnie niebawem.

Szwoleżer 
ofiarą shrytobójstwa.
Jak już donosiliśmy, w Warszawie 

został  postrzelony z tyłu ręką skrytobój 
cy szwoleżer Henryk Chorąży, pełniący 
wartę przed magazynem.  Mimo śmier­
telny postrzał Chorąży strzelał  do n a ­
pastników i s trzałami zaalarmował w a r­
tę Wystrzelił ostatnim wysiłkiem 5 ra ­
zy. poczem upadł  na ziemię. Nadcho­
dzącemu patrolowi zdołał  jeszcze  wska 
zać kierunek uciekających napastników.

Mimo szybkiej pomocy lekarskiej i 
dokonania operacji .  Chorąży zmarł  w 
szpitalu nie odzyskawszy przytomności.  
Za dzielne zachowanie się w obronie 
mienia państwowego został  mianowany 
starszym szwoleżerem i odznaczonym 
bronzowym Krzyżem Zasługi.

Pogrzeb śp. Chorążego odbył  się 
wczoraj.

G ł ó w n y m  o s k a r ż y c i e l e m  w t y m  o l ­
b r z y m i m  p r o c e s i e  b ę d z ie  p r o k u r a t o r  
D ot k i ew icz ,  w k t ó r e g o  r ę k a c h  s p o c z y ­
w a  s p r a w a  „ p r z y t y c k a ”.

P r o c e s  ro z p o c z n ie  s ię  p r a w d o p o ­
d o b n i e  już w p ie rw sz yc h  d n i a c h  m a ja .

O s k a r ż o n y c h  b r o n i ć  b ę d z i e  ki lku 
n a s t u  a d w o k a t ó w ,  w tern w i e l u  z r ó ż ­
n y c h  m i a s t  R z e c z y p o s p o l i te j ,  p r z e d e -  
w s z y s t k i e m  z W a rs z a w y .  Żydzi  p o w o ­
łują  m i ę d z y  i n n y m i  g ł o ś n e g o  a d w o k a ­
ta L a n d a u a .  z n a n e g o  z p r o c e s u  S t e ig e-  
ra ,  o s k a r ż o n e g o  s w e g o  c z a s u  o z a m a c h  
n a  b.  P r e z y d e n t a  R-. P., W o j c i e c h o w ­
sk ie g o .  P r o c e s  p o t r w a  c o n a j m n i e j  10 
dn i

S p o d z i e w a n y  jest  wie lki  n a p ł y w  
z a m ie j s c o w e j  i z a g r a n i c z n e j  p rasy.

ZE ŚWIATA,
Ujęcie okrętu

przemytniczego.
W pobliżu Kłajpedy w odległości 

dwóch mil morskich ukazał  się w nocy 
okręt  pod flagą Panamy Na widok zbll 
żąjących się łodzi straży granicznej okręt  
zaczął szybko odda la j  się na pełne 
morze.

Wówczas rozpoczęto pościg za okrę­
tem i nastąpi ła wymiana strzałów Wal­
ka t rwała 4 godziny Okręt  poddał  się.

Jak się okazało był to okręt  wiozący 
kontrabandę spirytusu.

Okręt  przyholowano do portu i aresz 
towano 8 osób,  stanowiących jego za- 
łogę.

9-letni chłopak
z cynizmem zastrzelił 

swą 5>letnią siostrę.
W Courgent ,  małej  wsi w pobliżu 

Bordeaux, zastrzeli ł  9 letni chłopak swą 
5 letnią siostrę po sprzeczce,  jaka m ię ­
dzy dziećmi wynikła. Młodociany mor­
derca  działał  przytem z niewiarygodną 
wprost zimną krwią. Pod koniec sprzecz 
ki oświadczył chłopak swej siostrze, że 
teraz ją zastrzeli.

Powiedziawszy to, poszedł  do sypiał 
ni swych rodziców, gdzie s tała strzelba 
myśliwska jego, włamał  się do szafv, w 
której znajdowały się naboje,  a potem 
powrócił  do swej siostry i, nie mówiąc 
ani słowa, zmierzył do niej, a następnie 
ugodził ją ładunkiem śrutu w głowę. — 
Dokonawszy tego czynu, chłopak wyszedł 
z domu i oświadczył sąsiadowi, że jego 
siostra popełniła samobójstwo.

W czasie przesłuchania przyznał się

jednak do czynu, oświadczając,  że p ier ­
wotnie zamierzał  zastrzel ić także swą 
matkę.

Mordercę pozostawiono narazie na 
wolnej stopie wskutek młodego wieku.

Gigantyczne widowisko.
Podczas  tegorocznego sezonu tury­

stycznego w Paryżu zarząd miejski z a ­
mierza uraczyć cudzoziemców oryglnal- 
nem widowiskiem.

Mianowicie w dniu 14 lipca, który 
jest  świętem narodowem Francji,  jako 
rocznica zdobycia Bastylji, ma się od­
być masowe przedstawienie powtarzają­
ce to zdarzenie z historyczną ścisłością.  
W tym celu na jednym z placów przed­
mieścia Salnt-Antoine (ma być według 
zachowanych starożytnych planów, wy­
stawiona wierna kopja bastylskiego zam­
ku, oczywiście nie z kamiennych gła­
zów, lecz z drzewa, wapna i masy pa­
pierowej.  Dekoracja ta ma być bronio­
na przez aktorów w kostjumach wojsko­
wych z czasów wielkiej rewolucji,  a a- 
takować ją mają t łumy rewolucjonistów 
ubranych w odpowiednie stroje.

Przedstawienie pochłonie olbrzymie 
sumy, lecz projektodawcy liczą, że sta 
nie się to atrakcją dla turystów.

Nowa straszna broń 
okrętów.

Zakończone w ubiegłą sobotą ma­
newry eryt re jgkie j  eskadry  na morzu 
Cterwonem,  posiadają duże znaczenie 
ze wzglądu na zas tosowanie po r a i  
p ierwszy nowej broni  włoskich s t a t ­
ków wojennych, t. zw. . łodzi  to rp ed o ­
wych" lub . śl izgowców*.

Załoga łodzi motorowej ,  z a opa t rz o ­
nej w wyrzutnią  torped,  składa sią z 
dwu lub najwyżej  t rzech ludzi. Łódź 
spuszczona na wodą, mknie z szaloną 
szybkośoią ku celowi n ieprzyjacie lskie­
mu.

Znalazłszy sią w bezpośrodniej  bl i­
skości nieprzyjacielskiego okrętu,  łódź 
wyrzuca torpedą,  której  działaaie j e s t  
n iechybne,  sama zaś wraoa do m ac ie­
rz ys te go  okrę tu .  Ładzie te dzięki mi- 
n ja turowym rozmiarom i szalonej s zy b­
kości s tanowią niezwykle t rudny,  p ra ­
wie nieuchwytny cel dla n ieprzyjaciela 
i mogą w przyszłej  wojnie morskiej  
odegrać wielką rolą

Pozatem wypróbowano nowy rodzaj  
pocisku do przebi jania płyt  panoeroyoh 
na s ta tkach.  Pocisk ten okazał sią rów­
nież bardzo skutecznym.  'Wynalazek sam 
Otoczony j e s t  ścisłą tajemnicą .

„Składajcie o fiary na Naceelny  
K om itet Uczczenia P am ięci M ar s sa ł~  
ka y .  P iłsudskiego konto P.KO. X 3 I3 1'.

W szelkie prawa przedruku zastrzeżone.
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OBLICZE GOSPODARCZE 
CZĘSTOCHOWY

Według danych Ouręgowego T-wa
zemteSlniczegO. uzupełnionych s tatys ty­

ką Z a r / ą d u Miejskiego, rzemiosło chrze 
Ścijańskte zgru pOWone jest w Często­
chowie w następujących cechach:

Nr. i lość Nazwisko
kol . C e c h cz łon­ i imię

ków st arszego cechu
K ł o d z l e l  i P 0 . |

Szymale 19 wroźników 9
10 Bednarzy 12 Mielczarek L.

11 Rzeźniczo Wę 86 Rajszys B.
dliniarskl

12 P ekarzy 34 Dąbrowski R.
13 Cukierników 12 Dębski P.
14 Fryzjerów i Pe- 33 Opczylc P.

rukarzy
42 Siewierski A.15 Introligatorów

16 Siodlarsko-Ry- 8 Piechocki A.
marski

Tromczyński17 Szewców 48
18 Krawców 27 Bielecki F.
19 Kuchmistrzów 16 Bulski W i

Według danych Centra lnego Zwią

zku Rzemieślników Żydów w Polsce —
Oddzia łu w Częstochowie,  rzemiosło ży­
dowskie częstochowskie grupuje się w 

następujących cechach:

Nr.
kol. C e c h

I lość  
człon 

li ó w

Nazwisko
i imię s t a r ­

szego cechu

1 K r a w c ó w  Ż y ­
d ó w  ( I - s z y )

71 Granek Sz.

2 Tapicerów,  
Szczotkarzy i 
Powroźnlków

16 Pytel Chalm

3
Stolarzy i To­
karzy Ż y d ó w

.32 Katz Leib

4 Piekarzy i Cu 
kierników

43 Goldberg M

5 Przemys łu
Skórzanego

69 Wajs Abram

6 Malarzy Szklą 
rzy 1 Zdunów

22 Gelber M.

7 Metalowców
Żydów

31 Gotl ieb A.

8 Cukierników 15 Tenenbaum
9 Fryzjerów i P* 

rukarzy
40 G Idbe g J.

10 Blacharzy i De 
karzy

21 Blum M.

11
Czapników, Ku 
śnierzy i Kape 

lusznitrów

47 Blrenbaum

12 Krawców Żv 
dów (11 g )

98 Sidlicki Al.

13 R z e ź n t k ó w  i 
Wędłlniarzy 

Żydów

90 Wajchman

Pozatem rzemiosło chrześcijańskie 
zrzeszone jest w Okręgowem T wie 
Rzemieślnlczem w Częstochowie ( >k. 
280 członków), zaś rzemiosło żydow­
skie w Centralnym Związku Rremfeślni- 
ków Żydów w Polsce — Oddzia le w

Częstochowie (ok. 800 członków) In te­
resy całego zarejes trowanego rzemiosła 
częs tochowskiego reprezentowane są u 
s tawowo przez Izbę Rzemieślniczą w 
Kielcach, która działaln* ść swoją rozpo­
częła w listopadzie 1929 r.

IV.

F I N A N S E .

W życiu miasta,  tak wielce gospo­
darczo rozwiniętego,  jak Częstochowa, 
instytucje finansowe odgrywają niezmier 
nie poważną rolę.

Działalność ich kredytowa stanowi 
podłoże ca łego  szeregu nieraz bardzo 
ważnych, gospodarczych poczynań —za 
łatwianie przekazów oraz zleceń i- ka­
sowych ułatwia znakomicie stosunki fi­
nansowe mięłzy  nadaw ca mi  i odbior­
cami oraz między wierzycielami i dłuż­
nikami — przyjmowanie wreszcie wkła­
dów gwarantuje klijenteli bezpieczne lo­
kowanie wolne) gotówki.

Z nas taniem t. zw kryzysu zaufania, 
który nadszedł  wślad za kryzysem go­
spodarczym — dla instytucyj f inanso­
wych Częstochowy nastąpiły Ciężkie cza 
sy Z rokiem 1931 obroty w handlu i 
przemyśle dokonywane są prawie wyłącz 
nie za gotówkę — operacje kredytowe 
banków kurczą się i wkłady maleją.  
Wojny celne i restrykcje dewizowe 
państw,  importujących produkcję polską, 
powodują znaczny spadek obrotów mię­
dzynarodowych.

Nic więc dziwnego, że działalność 
szerrgu placówek finansowych przestaje 
się im opłacać i pociąga za sobą Ich 
likwidację.

Z większych Instytucyj bankowych 
zlikwidowano w roku 1931 w Częstocho 
wie oddział  Banku Śląskiego w Katowi­
cach — w roku 1932 oddział  Banku 
Francusko-Polskiego I w roku 1933 o d ­
dział  Zjednoczonego Banku Ziemień 
skiego w Warszawie.

Pewne ożywienie w handlu i prze- 
imśle ,  jakie dało się odczuć w latach
1933 —1934, odbiło się korzystnie i na 
sytuacji instytucyj finansowych która — 
zwłaszcza w drugim kwartale roku 1934 
wykazuje pewną poprawę.

O poprawie tej świadczy znaczny 
wzrost sumy wkładów I zmniejszenie się 
różnicy między nią i sumą udzielanych 
kredytów, powodujące w nas tęps twie u- 
płynnienle się operacyj  Wprawdzie 
wkłady te są przeważnie,  jak dotąd, 
wkładami płatneml  na każde żądanie,  
jednakże nal rży wnosić, że z dalszym 
wzrostem zaufania,  zwiększy się suma 
wkładów płatnych za okresowem wy­
mówieniem.

Dalszym dowodem pewnej poprawy 
sytuacji jest zmniejszenie się sumy 
protestowanych weksli, mimo, iż opera 
ci*- kredytowe — zwłaszcza w roku
1934 tym — uległy pewnemu oży ­
wieniu.

(C. d. n.)
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Asekuracja od zdrady małżeńskiejStado byków
niepokoi wioski hiszpańskie.

Miejscowość  T o r r e  Orgaz ,  w Hiszpanj i  
s ły n n a  j e s t  p r z e d e w s z y s t k i e m  z h o d o ­
wli byków,  p r z e z n a cz o n y c h  na a reDę, 
Zak ład  d o s t a r c z a ł  dla ca łej  Hiszpan j i ,  
a n aw e t  dla n i e k t ó r y c h  okol ic F r a n c j i  
Po łu dn io w e j ,  ho ł du ją cyc h  b a r b a r z y ń ­
s k ie mu zwycza jowi  walki  byk ów n a j ­
w sp a n ia l s z e  i n a jd z ik s z e  okazy.

W śc ie k ły  j a k  byk z T o r r e  O r g a z — 
m aw ia ją  H i szpanie  o cz łowieku  o d z n a ­
cza jącym s ię  wybuchowy m t e m p e r a m e n ­
tem.

W  ty ch  dniach  m ie szka ńcy  m i a s t e ­
czka i okol icznych  wiosek;  miel i  spo 
sob ność  prz ek onać  s ię  naoczn ie  o d z i ­
kości  m e b e z p i e c z n y o h  „ p e n s j o n a r j u -  
szów* f e rm y „w ie lk ie go  t o r e a d o r a * ,  
( t a k ą  nazw ę nosi  zak ład  hodowl i  by 
kćw).

G ru p a  z re w o lu c jo n iz o w an y c h  ch ło­
pów zdobyła  s z t u r m e m  fermę,  pobi ła  
właśoiciela i j e g o  domowników,  a w spa ­
n ia le  okazy  byków andaluzyj sk ich  r o z ­
puści ła .  Z w i e r z ę t a  uwo ln ion e  z ł a ń ­
cuchów pog nały  przed s iebie  i ro z b ie  
g ły s ię  po całej  okol icy.

W id ok  pędz ącego  s ta da  okcło 200 
roz sz a la ły ch  byków był t ak  p r z e j m u j ą ­
cy w swe j  g roz i e ,  że s p ra w c y  napadu  
na  fe rm ę  w p ie rw s z e j  chwil i  on iemie l i  
z p r z e r a że n ia ,  na s tę p n ie ,  uzbro iwszy  
s ię  w co k to mógł,  rzuc i l i  s ię  w po 
go ń  za zw ie rzę tam i ,  k t ó r e  t y m c z a s e m  
zdoła ły  ju z  rozbiec  się,  s ie jąc  popłoch  
w mi eśc ie  i okolicy.

Obecnie  ci s»ml chłopi  pomaga ją-  
pol iej i  w łowieniu  n ie b ezp iecz n y ch  z w i e ­
r z ą t .  Ł a t w i e j  j ednak  ro z p ę t a ć  b e s t j ę  
niż j ą  u j 4ć. Doświadczyl i  t ego  na s o ­
bie chłopi  z T o r r e  Orgaz .  Czy ty l ko  
on i?

T w oją  w ystaw ą o k ie n n ą  o g lą  
d a ją  s e tk i  lu d z i—T w oje o g ło  
s z e n ie  w ,,SŁOW IE" c zy ta ją  
ty s ią ce  lu d z i. D lo teg o  o g łasza ) 
s ię  n a jc zę ś c ie j w .SŁ O W IE ”

Pani  Liljan P a lm e r  z N o w e g o  J o r ­
ku  za sk a rż y ł a  pa nią  F. J o y c e  d o  sąd u  
o  o d s z k o d o w a n i e  za u w i e d z e n i e  m ę ż a .

—  Mój m ą ż  jes t  wart  o k rąg ły  mil-  
jon do larów!  —  o ś w i a d c z y ł a  pani  P a l ­
m e r  w c z a s i e  r o z p r a w y  —  ż ą d a m  od  
os k a rż o n e j  mi l jo n  d o l a r ó w  o d s z k o d o ­
w a n i a .

Pani  P a lm e r  jes t  przekonania o  
s ł u s z n o ś c i  s w e j  pre tens j i .  Mał o  te g o ,  
u wa ża ,  ż e  s ta je  w  o b r o n i e  c a ł e g o  a m e  
r y k a ń s k i e g o  k o b i e c e g o  świata .

—  N i e  w o l n o  p r z y w ł a s z c z a ć  s o b i e  
c u d z e g o  m ę ż a !  W  k a ż d y m  razie jeśli  
s i ę  t o  zrobi ,  t rzeba  za p ł ac ić  o d s z k o d o ­
w a n i e

Mąż  pani  P a l m e r  p o z n a ł  —  przed  
kilku m i e s i ą c a m i  m ł o d ą ,  bard zo  przy ­
s t o j n ą  c i e s z ą c ą  s i ę  j a kn aj l ep szą  opiriją  
d a m ę  z t o w a r z y s t w a  n o w o j o r s k i e g o ,  
pa ni ą  F e l i c ję  J o y c e .  Z a p o z n a n i e  na s tą  
pi ło na g r u n c i e  t ow a r zy sk im .  Od p ierw  
szej  chwi l i  pan P a lm e r  i pani  J o y c e  
p o cz u l i  d o  s i e b i e  g ł ę b o k ą  s y m p a t j ę ,  
która n i e b a w e m  przerodzi ła  s i ę  w g ł ę b  
s z e  u c z u c i e .

Pani  P a lm e r  zarzuca,  że  jej r y w a l ­
ka o d  p i e r w s z e g o  m o m e n t u  k ie d y  po  
zna ła  pana  P a lm er a ,  za c zę ła  s t o s o w a ć  
d o ń  p e r f i d n e  u w o d z i c i e l s k i e  m a n e w r y .

—  J a k o  k o b i e t a  d o s k o n a l e  z n a m  
s i ę  na ty ch  sp r a w a c h  —  o ś w i a d c z y ł a  
pa ni  P a lm e r  s ą d o w i  na p o t w i e r d z e n i e  
s w y c h  z a r z u t ó w . — U d a ł o  mi s i ę  s c h w y ­
c i ć  list a d r e s o w a n y — przez  p a n ią  J o y c e  
d o  m o j e g o  m ę ż a .  N a z y w a  g o  , ,m o je  
s e r c e ”1 p i sz e  dalej:  . D a ł e ś  mi  n i e z m i e  
rz on e  s z c z ę ś c i e .  . d z i e ń ,  w  k tó r y m  c i ę  
w i d z ę ,  j e s t  dla m n i e  p e ł e n  radośc i . . . ”. 
C zy to  n ie  w y s t ar cz a ?  —  Czy  w o l n o  
tak p i s a ć  d o  c u d z e g o  m ę ż a ?  Czy  za 
to  n ie  n a l eż y  s i ę  o d s z k o d o w a n i e ?

S p r a w a  pani  P a l m er  w y w o ł a ł a  wiel  
kie w r a ż e n i e  w N o w y m  J o r k u .  N a w i ą ­
zując  d o  niej  sz e r e g  t o w a r z y s t w  u b e z ­
p i e c z e n i o w y c h  za i n ic j o w a ł  n » w y  rodzaj  
u b e z p i e c z e ń :  przyjm uje  u b e z p i e c z e n i a  
m ę ż ó w  o d  w i a r o ł o m s t w a .

Przed  w y d a n i e m  p o l i sy  i n s p e k t o r o ­
w i e  to w a r z y s t w a  t ro sk l iw ie  o b s e r w u j ą  
m a j ą c e g o  być  u b e z p i e c z o n y m  m ę ż a  i 
badają  j e g o  charakter  i t .  zw. s o l i d n o ś ć

m a ł ż e ń s k ą ,  p r z y c z e m  o k r e ś l a j ą  t eż  pro  
c e n t o w o  t e m p e r a m e n t  i s e k s a p i l  d a n e  
g o  o s o b n i k a .  W  z a l e ż n o ś c i  od  t e g o  
j es t  w y s o k o ś ć  o p ł a c a n y c h  sk ła d e k  a s e  
kur acy jny ch .

P o d o b n o  n o w y  rodzaj  u b e z p i e c z e ń  
c i e s z y  s i ę  w i e l k i e m  p o w o d z e n i e m  i 
t o w a r zy s t w a ,  k tór e  je w p r o w a d z i ł y ,  r o ­
bią ś w i e t n e  in teresy

R Z E C Z Y  C I E K A W E  
Pieniądze dla duchów.

Z n ied aw no og ło sz o n e j  statystyki  
w y tw ó r cz o śc i  c h iń sk ie go  przemys łu  o- 
kazuje s ię ,  że  n iem ałą  rolę w tej wy­
t w ó r cz o śc i  gra produkcja tak zwanych  
pien iędzy  dla d uch ów .

P ie n ię d z e  te są sporzą dzn e  z e  s t a ­
n iolu i s łużą  do zaopatrywania w nie  
gr ze ba nyc h  n ie b o sz c z y k ó w .

P ie n ią dze  takie  zostają po dc za s  po 
grzebu  sp a lo ne  wraz z ca ł ym  s z e r e g ie m  
p rz e d m io t ów  z mas y  papierowej ,  wyobra  
żaj ących  pos iada ne  przez n ie bo szc zyk a  
za życ ia r u c h o m o ś c i ,  c o  w ed łu g  wierze  
nia Chińczyków,  zapewnia  zmar łym d o ­
s ta tek  na tamtym św ia c ie .

Wartość  produkcji  p ien iędzy  dla du­
c h ó w  wyno s i  w Chinach  roczn ie  kilka 
n a ś c ie  ml l jonów dolarów.

Grzywny za flirt.
Oryginalny zakaz  wy da ł  k ierownik  

ruchu k o ł o w e g o  w Tunis i e .  Z a u w a ż y w ­
szy,  że  s z e r e g  wypad ków  jes t  s p o w o d o ­
wanych  przez auto m obi l i s tó w ,  którzy  
p ro w ad z ąc  s a m o c h ó d ,  c z u l e  flirtują z to 
w arz ys zą c em i  im panienkami ,  wy zn ac z y ł  
grzywny do  w y so ko ś c i  k i lkudz ies i ęc iu  
franków na k ierowców,  których policja  
przyłapie na n i e u w s ż n ę m  k ierowaniu sa ­
m o c h o d e m ,  w sku tek  p oś w i ę c e n ia  zbyt  
w ie l e  uwagi  p ięknym pasażerkom.

Jeś l i  naprzyład policjant  zauważy ,  że  
piękna pasażerka jadąca obok k ierowcy  
oprze  mu g ł o w ę  na ramieniu,  lub przy  
tuli  s i ę  doń  —  wypisuje natyc hmia s t  man  
dat  karny na k ilkudziesi ęciufrankową  
grzywnę .

R A D J O .
W A R S Z A W A ,  ś roda  8 kwie tn ia

6 30 P i e ś ń  6,33 P o b u d k i  do g imnas ty­
ki. 6,36 Gimnastyka .  7,20 Dz ienn ik  p o r a n n y  
7.30 Muzyka (płyty) .  7.50 P r o g r a m  na dzień 
b i eżący .  7.55 „ P a r ę  in f o r roacy j4*. J157 S y g ­
n a ł  czasu .  12 00 H e jn a ł  z Krakowa .  — 12.03 
Dziennik po łudn iowy.  12.15 Po g ad an ka  dla 
szkół.  12 25 Kon ce r t  so l i s tów (płyty) 13.10 
Chwi lka  go sp o d a rs t w a  do m o w eg o .  — 14.15 
P r z e r w a  — 15.15 W i a d o m o ś c i  o ek s p o r c ie  
polskim.  — 15 20 P rz e g lą d  g ie łdo wy ,  15.30 
Z e s p ó ł  Niny Maóskiej .  16.00 A ud y c j a  dla 
d z i ec i  s t a r s zyc h .  )6.20„Znakomile soprany *  
(p łyty) .  16 45 R oz mo w a m u z y k a  z e  s ł u c h a ­
c z e m  rad ja .  17 00 „ D y s k u t u jm y 11. 17 20 K on ­
c e r t  kam era lny ,  17.50 „Książka i w i e d z a " . — 
18 00 Koncer t .  18 30 S k r z y n k a  ogó lna ,  18.40 
Zycie ku l tu ra lne  i a r ty s t y cz n e  stolicy.  1845 
P r o g r a m  na  dz i eń  nas tęp ny .  — 18.55 P o g a ­
danka.  19.05 Koncer t  r e k la m o w y  19.35 W i a ­
domości  sp o r t ow e  loka lne.  19.45 P o ga d an ka  
ak tualna .  20.00 T e a t r  W y o b r a ź n i .  20.30 Kon­
ce r t .  21.io Dziennik w i e c z o r n y .  21.20 „ T w ó r  
czość F r y d e r y k a  Chop ina" .  22.00 K w ad r an s  
poe tyck i .  22 15 Muzyka kośc ie lna ,  — 22.55 
W ia do m o ś c i  me t eor o l .  d la  żeg lug i  p o w i e ­
t r zne j .  23.00 Koncer t  sym fo n ic zny  w  wyk„ 
ork.  P, R. pod dy r .  F. Rybick iego.

Willa w ogrodzie okolona  ś w ie rk a m i  
B E Z  P O D A T K Ó W .

4 pokoje z kuchnią.  Taras,  Hol.
Do s p r z e d a n i a — łan io  na d o g o d n y ch  
w a ru n k ach . E w e n t . d o  w y d z i e r ż a w i e n i a  

T a m ż e  p iękne p a r c e le  og ro d ow e  
(17- le tnie d r z e w k a  owocowe) .  

W ia do m oś ć :  L ekarz-D en łysta  MICHAŁ 
GREJN1EC w  C zęstochow ie II  Aleja  24.

Z AK ŁA D ST OLARSK I

Władysław Szyma
C Z Ę S T O C H O W A ,  

R y n e k  W ie lu ń sk i  N 2 16

W y k o n y w a :  S y p ia l i . i e ,  s t o ł o ­

w e ,  b iu r o w e ,  s z k o l n e ,  u r z ą d z e ­

nia s k l e p o w e ,  oraz  

ro b ot y  b u d o w l a n e .  

CEY3&R3Z9 P R IY S T Ę  PNE. 
tmmmmmmmmBmmmmamemumm mmm

AN TON I STANKIEWICZ.

KATASTROFA
P OW IE ŚĆ .  4-2

—  A chyba .  I to ja k  c h o r j !  J u ż e ś -  
my my śle l i ,  że  s ię  pan  n ie  w y l i ż e  z te j  
b ie dy .

—  Kto  t a k  m y ś l a ł?  — p o d chw ytu j e  
A n d r z e j .

—  No, ws zys cy .
—  Ale k to?
—  No te n  pan d o k t ó r ,  na sz e  p ań­

s two,  a d o k t o r y  t e ż  n ie  wróżyl i .
—  I  k to je szoze?
—  No, m ów i ła m przec i eż ,  że wszyscy .
—  Ale je s z c z e  k to?  — up ie ra  s ię  

An dr ze j .
—  A choćby i j a  P r z e c i e ż  s ię  na  c ho ­

robach  wyzna ję ,bom m ę t a  sw o je g o  przez  
d ług ie  m ie s i ą c e  aż do sa m e j  śmierc i  
dog lą da ła ,  tom s ię  w j m e o y k o w a l a .

—  To pani  j e s t  w do w ą?
—  A k u r a t n ą  wd ową  od sa me j  śmie rc i  

m o je g o  m ę ż a  —  odpowiada  z p r z e ­
chw ałką .

—  A czy...  —  p o d e jm u je  An drze j  
d a l s z ą  roz mo wą .

—  Niby  co?
—  To n i k t  więce j  o m n ie  s ię  n ie  

m a r t w i ł ? — a r a c a  do te m a tu .
B a b i n a  u ś m i e c h a  s ię  c h y t r z e .  Ona 

wie o czy je  z m a r t w i e n i e  A nd rze jo w i  
s ię  rozchodzi ,  a le  chce  s ię  t r o c h ę  p c -  
droozyć .  O s t a t e c z n i e  i t akby  mu sa ma  
powiedz ia ła ,  g d y b y  n ie  spyta ł .  T ru d n o  
p r z e c i e ż  to pr z e m i l c z eć  D la te g o  mówi:

—  Ano,  m a r t w i l i  się i inni .
—  Niech  mi  pani  powie  w s z y s t k o —  

p ros i  And rze j .
—  Niby to pan n ie  wie,  k to  się 

m a r t w i ł  n a jb a rd z ie j  Niby to  pa n n ie  wie,

że p a n i e n k a  B a s i a  na  k ro k  od pana 
pr ze z  całą  cho robę  n ie  ods tępowała .  
P a n  to wie,  ty lko  pan  chce ,  ż ebym  j a  
to  panu  powiedział*.  0 ,  j a  n ie  d z i s i e j ­
sza ,  j a  s ię  znam na ta k ic h  sz tuczkach .

—  Bas ia ,  B&sieńka,  B a s i u r k a —  A n ­
drze j  pieści  w myśl i  to  n a j p i ę k n i e j ­
sze  i m i ę . — Tylko  tak  s ię  m oże  nazywać ,  
to  j e d y n e  imię,  k t ó r e  ona  nosić może.  
Ż a d n e  in ne  nie odp owiada łoby  je j .  Ba  
s i e n k o  moja  na juk ochańsze !

—  Mnie to wcale dz iwne  n ie  j e s t — 
ro z g a d a ł a  s ię  n a g l e  ba b in a .— Ja k  ty lk o  
pa n ie n k a  Bas ia  p rz y je c h a ła  n iby w z g l ę d ­
n ie  te go  pa n in eg o  korow an ia  w chorobie ,  
tom za raz  do s t a r s z e j  pani  powiedz ia ła,  
że to n ie  bez k o z e ry  i że coś z te g o  
Hapewno wyjdzie.  Pani  s t a r s z a  na mnie  
s ię  g a ie w a ła ,  że n iby g łu p s tw a  gadam 
bez p o t r z e b y ,  a le  j a  co wiem,  to wiem. 
Bo choc iaż  to na sz a  pani  j e s t  dobra  
pani ,  a le  po s w oj em u .  P a n i e o k ę ,  nie 
można  po w ie dz ie ć ,  kocha ,  to i chc iała -  
ł aby  j ą  wydać  bogato .  Bo wiadomo,  że 
n a jg o r z e j ,  to j a k  s ię  b ieda  z b iedą  po- 
b ie rz^ .

Ma łżeńs two,  to nie p rze l ew ki  i n i e  
śmiech ,  a k rezus  coraz  m ocnie j sz y  idsie.  
No to tak  wypada ,  że s t a r s z a  pani  
wzgl ęde m  pan ienk i  sw oj ą  r ac ję  ma. 
Niby o jaowie  pan ien ki  t acy  b iedni  m e  
są  Za w sz e  z te g o ,  co m a j ą  w y ż y ją  
n i e z g o r z e j  i dz iec iom nie  poszczędzą .  
Ale  prz ec ie ż  ws zys tk ic h  na  kar ku  do 
samej  śm ie rc i  t r z y m a ć  nie będą .  A t ro  
j e  ich w domu mają .

A ndr ze j  s łucha  te j  g a d a n i n y  ze śeiś- 
n ię te m  s e rcem .  P r z e z  u s t a  M a r j a n n y  
p rz e m a w i a ł a  do niego o k r u t n a  r z e c z y ­
wis t ość .

A n d r z e j  myś l i  z go ry czą :
— U w a ż a ją  mnie  tu  za nędz a rz a ,  

wiedzą ,  że j e s t e m  be zdomnym i b e z r o ­
b o t n y m  i z l i tości  p r z y g a r n i ę t y m  or ło ­
wi kiem. Może  w z i ę t i m  w p r o s t  ul icy,  
ja* s ie  b ie r z e  z l i tośoi  z g ł od n ia łe go ,

z p a r s z y w ia łe g o  psa.
—  Tak,  bo czern ie  j a  j e s t e m  dla  

tych  ludzi ,  k tó r z y  z t e g o  co m a ją ,  m o ­
g ą  wyżyć  n i e z g o rz e j .  J a  n ie  mam 
nie. Lecz  d laczego  mnie  p r z y g a r n ę l i ,  
d laczego  n ie  pozwol il i  mi um rz e ć  na  
ul icy?  —  P s y  be zdom ne  s t r z e l a  s ię  z 
obawy pr zed  wśc iek l iz ną ,  n a l eża ło by  
s t r z e l a ć  i ludzi  g ł odn yc h  i bezdomn ych,  
bo k ie d y ś  m o g ą  s ię  wśc iec  i po kąsać  
t y c h ,  „ k t ó r z y  z te g o  co maj ą ,  m ogą  
wyżyć  n i e z g o r z e j * .

M a r j a n n a  r o z g a d a ł a  s ię  na dobre .  
J u ż  j e j  n ie  t r z e b a  było zachęcać :

—  To n i e  n ie s ą  moje  spraw y I w t r ą ­
cać s ię do nich n ie  będę .  Każdy  ma 
swój  rozum dla s ieb ie .  Ojc iec paDien- 
czyn  do bry  j e s t  pan.  Moi pa ńs tw o  te ż  
dobrzy  pańs tw o,  a le  żeby p an ie n k a  
z m a r n o w a ć  s ię  miała,  to dopuśoić  do 
t e g o  nie mo żna .  P a ń s t w o  w iedzą  sami  
co m a j ą  rob ić ,  a le  na pa n ie n k ę  r a d a  
j e s t  t r u d n a .  Z r e s z t ą  Pan  Bóg j e s t  m i ­
ł o s i e r n y  a cz łowie k  ży je  po to,  by wo lę  
J e g o  wype łn ia ł .

—  N a jp ie rw  to t r z e b a  było,  że by  
pan wydobrz a ł ,  oj,  bo pan był  l i chy ,  
ba rd zo  l ichy.

P ani  s t a r s z a  pow iada  d la  ś w i ę t e g o  
s p ok oj u  „n ie c h  s ię  dz i e je  co chce,  b y ­
le  n ie  pod moim dachem *.  Ale odmówi  
to ro d z o n e m u  b r a t u ?  Z* miekkie ma na 
to s e r ce ,  by mi ł os ie rdz ia  bP źo iem u oka ­
zać nie mia ła .  No to j i k  pana  s t a r ­
szy  pan tu do nas  l i c h u t e ń k i e g o  p r z y ­
wiózł, to  s t a r s z a  pani  s ię  p rz e lę k ła  1 
po ką ta ch  pom stowała ,  że s ię  szp i ta l  
w domu robi ,  że jeszoze  po g rz e b  b ę ­
dz ie  i z m a r t w i e n i e  Bo to panu w ia d o ­
mo, że ze swoim n iebo sz czyk ie m  żadn a  
p rz y je m n o ś ć ,  a d op ie ro  z cudzym -  To 
pan s ta r sz y ,  n iby  pa ni n in  b r a t  m ło d ­
szą  do kuchn i  na ją ł  a mn ie  ja k o  że wpie-  
l ęgnac j i  fachowa j e s t e m  do d o g l ą d a n i a  
pana.  A potem, to było nowe piekło,

jak  pan ie n k a  p r z y j e c h a ł a  i p r z e z  s i łę  
s i ę  upar ła ,  że s ię  nie ru s z y  Btąd, póki  
pan n i e  w y z d ro w ie j e .  P ani  s t a r s z a  
ba rdz o  by ła  t e m u  przeciwnik, a le  p r z e ­
c ież poradz ić  nic nie m o g ła  W i a d o m o ,  
p ańs tw o Kotwińsoy  lep ie j  s ię  mają ,  to 
s t a r s z a  pani za dz i e rać  z nimi n ie  może,  
bo czasy  są  k ie p s k ie  i n ie  wiedz ie ć  co 
j u t r o  będzie.  No to s t a r s z a  pani  m a ­
c h n ę ł a  r ę k ą  i za rzek ła  się:  „a róbc ie
j a k  sobie co wam się  ży w n ie  p o doba ,  
j a  za nio odp ow iedz ia lno śc i  n ie  b io rę* .  
I  dobrze  po w ie dz ia ła ,  bo n i esz ło  p r z e ­
c ież  pana  ch o re g o  z domu na u l icę  w y ­
rzuc ić .  T r z e b a  mieć  l i tość  d la  w s z e l a ­
k ie go  s t w o r z e n i a .  J a  tam na sz ą  p a n i ą  
z nam :  gada ,  g ad a ,  p o m s tu je  a nad p a ­
n em  s ię  u l i to wa ła ,  że to pan  tak i  m ł o ­
dy j e s t  i w o j e n n y  cz łowiek  a t a k  s i ę  
m a r n u j e .

T e n  pa n  do k tó r ,  n iby te n  now y sup -  
l i k a t o r  co to  się z pa ne m  do n as  w p r o ­
wadzi ł ,  to d u ż o p s ń s tw u  o panu o p o w ia ­
dał. j a k i  to pan h o n o ro w y  j e s t  i z p o ­
r z ą d n e j  fami l j i ,  ty lk o  t e  p r zez  t ą  w o j ­
nę  pan tak  zmarn i a ł .  D obry  z n i e g o  
cz łowi ek  i uczony,  d o k t o r  j e s t  cboć  n ie  
cho ro bl iw y ,  ty l ko  ja k i ś  inn y ,  a le  nasze  
p a ń s tw o  bardzo  go poważa .

A n d r z e j  n ie  p r z e r y w a ł  p o to k u  s łó w  
M a r j a n n y .  Niech  mówi,  n iech  mówi ,  
w sz ys t ko ,  n iech  go nie szczędz i ,  n ie ch  
mu r o z d r a p u j e  se rce .  Poco  s ię  ł udz i ć?  
P r z e e i e ż  to szczęśc ie  t r w a ć  d ługo  n iemo-  
gło,  m u s i a ło  pr zy jś ć  ob udzeni e  po tym 
c za row ny m  śnie .  I p rzysz ło .

Te ra z  A n d rz e j  w ie l k ie mi  kro kam i  
p rz e m i e r z a  w d r o d z e  p o w r o t n e j  t ę  ol­
b r z y m i ą  p r z e s t r z e ń  d z ie lą cą  go od u p o j ­
nego  szczęśc ia .  W r a c a  do o r d y n a r n e j  
rzeczywis t*  śei.

Czas ku te m u  by ł  j u ż  najwyższy^ 
o k r e s  e b o r o b y  miną ł ,  s i ły  w r a c a j ą  i 
t r z eba ,  z ro zu m ia ł  to te r a z ,  wyzbyć  s ię  
c h o r o b l i w y c h  m a r z e ń  m o r a l n y c h  ur o j e ń .

d. c. D.
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